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Zamach w wileńshiem gimrazjum.
Ha karcisję egzaminacyjną uczniowie rzucili bamhę.

Aresztowanie Centralnego Komitetu Komunistycznego w  W arszaw ie.

Poseł biatoroshi zbiegł do Rssji.NIFW ) J A^NIONA TAJEMNICA
<Do. ąrt. na str. 31

Zwlotoi ś. v Bielicowej fotografowane \vk.'lka gcdz:r, po wykrydu tragicznego 
wypadku przez fotografa loli cyinego p St. Krzanowskiego.

Włochy umieszczą w Polsce swoje kapitały.
W a rsz a w a . 6 maja. (W) Pre- 

mjer W iadysław  G rabski przyjął 
na  audjencji reprezentantów  Banca 
Societet Italiana i Credito Comer- 
ciale pp . dyrektorów  Placce i Sle- 
zińskiego, którzy przybyli do W ar­
szawy celem naw iązania stosun­
ków z instytucjam i tutejszymi. W e­
dług naszych informacji chodzi

temu bankow i o udzielenie pewnych 
kredylów  bankom  polskim.

W a rsz a w a  6 maja. (W) Pre- 
mjer Grabski w ydaje w dniu dzi- 
s e s 'y m  obiad na cześć p. Toepli- 
tza dyrektora B in ca  Comerciale 
Ital ana klóry sfinansow ał włoską 
pożyczkę tytoniową.

Ostateczne zdemaskowanie Sowietów.
W Btilgarji znaleziono oryginalne listy kominternu

(Telefonem od naszego korespondenta).
W arszaw a , 6 maj... (W) Z So- 

fji donoszą: W proces e o zamach 
na katedrę wielką sensację w yw o­
ła ło  odczytań e listów znalezionych 
u aresztow anych zbrodniarzy. L i­
sty te pisane przez członków mo-

skiew sk ego kom internu wykazują, 
że sp .sek był organizow any przez 
Sowiety i wynika z nich, iż nie- 
tylko konrn tern , le z i rząd so­
wiecki popierał s p s e k  i dostarczał 
funduszów.

Wmieszany był w  aftejy dywersyjną.
(Telefonem od naszego korespondenta).

W a rsz a w a , 6 maja. (W ) Na 
dzisiejszem posiedzeniu Sejmu Mar- 
s a tek  oznajmił, że na wniosek ko­
misji regulam inow ej uznai m andat 
posła Jakobiuka, B iałorusina, za 
wygasły, a lo na zasadzie o rdyna­
cji wyborczej, gdyż poseł w ym ie­
niony opuścił więcej n z 15 p osie­

dzeń sejm owych kolejno. P o se ł Ja - 
kobiuk zbiegł do Rosji wm ięszany 
w akcję dyw ersyjną, k tóra stała 
się przedm iotem  procesu w G re - 
dnie.

Z astępcą je^o będzie M ikołaj 
Jakimowicz, białoruski nauczyciel 
szkoły pow szechnej.

Reprezentantki Polski 
w  itmeryce

na m iędzynarodowym Kon­
gresie Rady Kobiet.

W arszawa, 6. maia. (WO Z W a­
szyngtonu donoszą: O tw arto tu 
kongres międzynarodowej Rady 
kobiet. \V  obecności min. Hovera, 
biskupa miejscowego i tysięcy pu­
bliczności. Na estradzie sali usta­
wiono sztandary 40 narodów. Pol­
skę reprezentuje senałorka Szebe- 
ko, posłanka ffolcHr-Egerowa, Ma­
kowiecka, W rzesientowa. IJczest- 
uńrzki -kongresu przyjęte były v/ 
Białym Domu i u min. Hovera, 
W  piątek odbędzie się przyjęcie w 
poselstwie polskiem.

BANK ANGLO-POISKI I PRZE- 
MYSŁ CUKROWNICZY.

W arszaw a, 6. maja (W.) Duży 
tutejszy Bank anglo-połski połączył 
się z srupą przemysłu cukrowni­
ków. Bank ten w ostatnich czasach 
kredytow at finansowo eksport cu­
kru  2 Poiski.

 o------

K o n fe ren cja  
M a łe j E n  ten ty.

L w ów , 7. maja.
W Bukareszcie są ziaania, że 

komc-rencJa Małej Ententy takż» 
tym  razem  będzie miała spokojny, 
gładki p r z e b i j .  Nie malżna sj>o- 
dziewać się. by  poć jej wpływem 
zaszły donioślejsze zadany w śro d ­
kowej Europie, Prosram , k tóry  w 
tych  dniach będzie ogłoszony, ni* 
poda żadnej sensacji- To bowiem, 
co doniosłego konferencja przynie­
sie, nie pojawi się w toku jej narad, 
[cez pozostanie w ukryciu jako 
produkt poufnego porozumięma dy- 
plo?natycznego.

Bardzo zręcznie przygotowano 
wszj^stko zawczasu. Jcśłi gdzie b y ­
ły iakie nowe trusty, to je zharm o­
nizowano tak. iż PC podniesieniu 
kurtyny  ukażą się działacze w  jak 
najserdeczniejszym z e s p o łu , żad- 
r.ejni dyferencjami nie rozdzieleni,

N:s znaczy to jednakowoż, jako­
by  obrady Małej Ententy mfcty 
łęyć tylko kwiety5tyc-zr.cn! prze­
suwaniem problemów już sriuńitow* 
me uporządkow anych, wybijaniem 
drzwi — na wolnem powietrzu. 
TgraiogdSŁ?. n a to lę flie
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sprawia niemałą tro jkę  jej sąsia­
d o m  — zarów no Jugosławii jak 
.Rumunii. Ta ostatnia np. jaszcze nic 
u s ta la .  jak wypadr.ie jej zachować 
się iia wypadek, gdyby w Bułga- 
iii propaganda komunistyczna mia­
ła czynić dalsze postępy. Rumunia 
ma już dcsyć tego. że od wschodu 
graniczy z sowietami. .Wcale też 
nie uśmiecha się jej myśl, iż tak- 
że od południa Przypierać miałoby 
'do niej prfństwo rządzące się we­
dle zasad komunistycznych. Jugo­
sławia zaś podziela obaw y Rumu- 
nji w tym względzie. Przypuszczać 
też w ypada, że pomiędzy kierow ni­
kami polityki Państw uczestniczą­
cych w  konferencji budapeszteń­
skiej nastąpi —  o ile jeszcze nic 
nastąpiło — ścisłe porozumięni? w 
kwestji zgodnego stanowiska wobec 
próby skom urizcwania Bałkanów . 
Dzisiaj Run:unia przestrzega w 
tych spraw ach ściśle zasad neutral­
ności, będzie jednak zmuszona po­
rzucić te tak tykę i wspólnie z Ju- 
goskiwTi rozw inąć całą enersję 
w  razie, gdyby np. Moskwa pró­
bow ała dla przeprowadzenia swych 
planów wyw rzeć na Bułgarię na­
cisk od strony morza.

W s z y s tk ie  państwa związane 
w zespół Malej Entenry uznają za 
fakt pierw szorzędnej dla niej do ­
niosłości porozumienie czesko-pol- 
skie, Rńmitnja zw łaszcza, projek­
tująca utworzenie wiej kiego bloku 
aruybolszewickiego, z radoścćą i 
zadowoleniem powitała owo poro­
zumienie. Zbliżyło cno bowiem 
PoDkę do Małej Untenty, a Re b rak  
w  Rumunii zrozumienia dla wiel­
kiej misji, jaka Polsce przypadła 
w udziale, oraz dla jej sił tak szy b ' 
ko od czasu ustalenia waluty ros­
nących.

Poza strortf polityczną czeka 
jeszcze konferencję Malej Ententy 
rozległa dzi-dzina spraw  ekonomiez 
nych, k tóre również rozpatrzyć 
będzie musiała. Poniew aż zacie­
śnienie w ęzłów  na tern polu będzie 
wielkiem ułatwieniem p rzy  porząd­
kowaniu kw estyj politycznych, 
zwlekać więc z niem nic należy.

Des Loges wojewodą 
stanisławowskim.

(Telefonem od naszego k o re sp o n d en ta .)
W arszaw a, 6. m&ia- (W.) Rada 

M inistrów na dzisiejszem posiedze­
niu przyjęła wniosek mm. Rataj­
skiego o mianowaniu p. Des Loges 
wojewodą stanisławowskim.

 t>-----

IntepnawaiiE serbskiego księcia Jerzego.
Olferzjemi s k a n d a l w  B ia lo g ro d z ie i

Dlaczego książę ba! się otrucia.
B ia łsg ró d , 6  m aja. (Te], G. p  )

Książę Jerzy  serbski został wczo­
raj przewieziony do dóbr państwo­
wych Pelje, k tóre mu król wyzna­
czył jako stale miejsce pobytu. To 
P ostan ow ien ie  króla zostało spowo­

dowane
całym szeregiem skandali,

których gk-wną osobą był książę 
Jerzy.

Już od dłuższego czasu otaczał 
się on 7ie^  tow arzystwem  f bardzo

Alarmujące wieści
o z b ro je n ia c h  n ie m ie ck ich .

P a ry ż , 6 maja. (T e . G. P.) Jak 
donosi „Peiit P a r n i e . . g e n e  al 
Mo gan, były angielski członek 
międzysojuszi irzej komisji w ojsko­
wej kontroli, w yraz ł cipin ę, że 
w sze ki pakt bezpieczeństw a b^d tie  
darem nym , o Te g> nie poprzedz 
rozbrojenie Kiea-iec, zgodnie z po ­
stano Aieniami traktatu  w ersalskie­
go, z których dotychczas ani jedno 
n ie  zostało w ykonane w c a ie jro z -

c ggtości. G m erał M organ podkre­
ślił dalej, że uiemifceki sztab gene­
ralny w dalszym  ciągu egzystuje, 
a kadry korpusu armii, zn a k u ją ­
cego się dawniej w Nadrenji, znaj­
dują się obecnie po tam t.j stronie 
Renu W reszcie generał M rgan 
wskazał na ścisły  związek, jaki 
istnieje pom iędzy bezpieczeństw em  
Anglji a bezpieczeństw em  Francji.

Polsha otrzyma Hłajpedg?
Fantastyczne kombinacje polityczne.

(Telefonem ed naszego korespondenta,)
W arszaw a. 6 maja. (W ) ledu^ 

z d z is ie .szy h  pism w arszaw .kich 
d ;n  oslo o tern, że pom iędzy eks­
pertam i r . ą i u  francuskiego i an- 
g elskiego toczą się na ad / w sp ra­
wie uregulow an a izw. sprawy ko­
rytarza gdańskiego w tym sensie, 
aby zaspokoić po trzeby Polski 
dostępu do morza ze strony Kłaj­
pedy. Kor sp o n ien t W asz stw ier­

dził, że w kolach utżędow ych 
w iadom ość ta nie znnjduje żadne­
go po tw ieid  en ii. Przeciw n e, am­
basador Ciifapow.ik i poseł Skir- 
munt dokładnie 'informują rząd o. 
przeb gu rokowań francusko-an­
gielskich i zupebi e nie w spom i- 
i:a a o takiej fantastycznej m o ż l-  
w cś i.

Przemysłowcy polscy pojadą do Moskwy.
Chodzi o zbadanie możliwości wzajem nego handlu

W arszava , 6. maja. (W .) W czo­
raj donosiliśmy o tem, że misja han 
’d.!o\va sowiecka w W arszawie 
czyni starania o utworzenie mie­
szanego tow arzystw a handlowego 
polsko-sowieckiego, którego zada­
niem b y b b y  ożywienie handlu w y­
miennego z Polską i Sowietymi- 
Obeciiie dowiaduje się W asz ko­
respondent, że grono przem ysłów . 
c<3w polskich reprezentujących

w szystkie główniejsze gałęzie na­
sze; w ytwórczości wybierze się 
w kr  ó,Te do Moskwy, aby na miej­
scu zbadać stan obecny życia gos­
podarczego. Pewne oznaki w ska­
zują. żc w stosunkach między Pol­
ską j  Sowietami zaobserwow ać 
można w ostatnich czasach oboć 
pólne dążenie do zbliżenia gospo 
uarc/ego.

h t a j m r j n z b  policji truje się w  Sejmie.
Zagadkowy tin  wypadek w yw ołał wielki sensację.

W arszawa, fi. (W). Wczcraj ziaw da  
się w Sejnue pew na kobieta, która nie 
mogąc się porozumieć z posłami. /ażv ła  
jakiegoś płynu, który sp w od r.w a ł o- 
rrd1en,ie, tak, Ze trzeba było w ezw ać  
Pogotowie. Kobietą tg była 3) ietnh He 
lena Jfrslńska. iwiikcjonarjtiszKa policji 
śledczej w Wilnie, która przej kilku 
laty ow dcw iała. a potem zawarła znajo­
mość z Franciszkiem Zarnowskim, ów ­
czesnym redaktorem pisma ..W yzwole- 
rae“. Żarrx\vski miał się ożenić z Ja- 
saóską.

Tuż pr/ed ślubem z.tstal nagle a '?szto . 
wany. W ytoczono mu sprawę karną, a 
Jas oska czyniła starania o uwoówoiiie 
sw egc przyszłego, męża.

Ostatnie postanowiła zw rócić się dc 
p is ła  W oiewódzknego. a następne Ko. 
ściałkcw skifcgo i Chomińskicgc. Przyje­
chała dcW arszaw y j nde znajdując posła 
Wo!ewóc'.7toiego w mieszkaniu, udała się 
do Sejmu. Przed pizyibyicsem „’j do Sej­
mu zawarła przygodną znajomość z dwo  
ma kobittaini. które jej ud.icliły u siebie 
gościnność. Czując się słabą, zażyła ja-

k'egfś rl>nu, który miał ią wzrn-o: i'ć. W  
Sejmie przeprowadziła rozmowę z po­
słem  Szepielą, nagle uczuła śię bardzo 
żl i została przywieziona do k jncsar.iatu 
P olicy . K biU y te, które jej tow arzyszy­
ły  do Sejir u, nagłe zn k ły .

W t c n t c e  ręcznej Jasińska nie z^a-. 
lazła ] ienręćzy, ale -ńatomiast, jak się o- 
kazelo. znajdowała się fani birelka z pły 
nem, które! przcdiern nie pos tdała.

często w miejscach publicznych' 
w yrażał się Z pogardą o królu 
serbskim i o obecnym systenu- 
rządów  w  Jugosławii-

W  związku z umieszczeniem ks. 
Jerzego w Be]je przeprowadzono 
cały szereg

rewizji idomowycn 
u ludzi, Którzy pozostawali w  
styczności z  księciem. Między in- 
nemi przeprowadzono rewizję u 
pułkownika Andielkowioza, k tó ry  
daw niej był nauczycielem księcia 
Jerzego, a u którego tenże od pe­
wnego czasu prawie stale p rzeby­
wał. ;J Andielkowtcza zastkw esto­
wano 2 kufry, należące do księcia 
Jerzego, jego

vpaoiietniks oraz listy księcia. 
Pozatem  przedsięwzięto rewBj-s 
domowe u członka partji republi­
kańskiej Jaza Prodarfowiba u re­
daktora dziennika ,,Republ3ka“ Ikc- 
nica u adw okata Michała Pietro- 
wica i u syna wojewody Nisica. 
Myśl internowania księcia Jerzego 
pow stała już w roku 1922. W ów­
czas zamierzono umieścić go w 
Niszu, ale w tym  czasie stan jego 
zdrow :a poprawił się znacznie tak, 
że porzucone myśl internowania. 
W krótce jednak począł książę J-- 
rzy  zdradzać duże zdenerwowa­
nie, spępjalriie zaś nienormalny je­
go s łan objawiał się

w ustawicznej obawie przed 
otruciem,

tak, że nie stołował się już więcej 
w domu, lecz w  restauracji. W  naj­
bliższych dniach zbierze się rada 
koronna, k tó ra  ustanowił opiekuna 
dla księcia oraz zarządcę jego 
majątku.

t a c y  o stanowisku
Francji

w obec paktu gwarancyj­
nego.

(Telefonem od naszego korespondenta',.
W arszawa, 6 maja. (W.) 2, Ber­

lina donoszą: Z P aryża otrzymuje 
pra^a berlińska wiadomości o  tre­
ści nory. juką Briand odpowie na 
memoriał niemiecki w sprawie 
gwarancji. Z doniesień tych wym- 
ka, że Niemcy nD czynią sobie ża­
dnych ziudzeń. Już llerriot, brzmią 
doniesienia, zajmował odporne sta­
nowisko wobec propozycji niemie­
ckiej. aby uznać granicę zachodnią 
za nienaruszalną, wschodnią nażty 
miast poddać pod zasadę aihiłrażu. 
Herriot wychodził z założenia, źa  
traktat w ersalski nie może być 
zmieniony przez żaden sad rozjem­
czy. Briand wygotowuje obecnie 
odpowiedź i wyszle notę ze zmie* 
monym tekstem, lecz w zasadzi6 
zupełnie identyczną z notą Herriota, 
Nota będzie wręczona najpierw a- 
!;aqrfom, którzy odpowiedzą na me 
ir/or.uł niemiecki odrębnie, lecz w 
jednym czasie.
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Krw aw y zamach w  >vileńshiefii gimnazjum.
R e w o lw e ry  i b o m b y w  rę k a c h  u c z n i.

Zwyrodniały czyn na tle psychozy zamachowej.
W arszawa. 6 maja. ( W )  O tizym auo dziś w iadom ość 

z W ilna, że w  gim nazjum  im. Lelew ela, podczas egzam inu 
m aturalnego uczeń Ław rynow icz dał 3 strzały do dyrektora 
B iegańskiego raniąc go w  rękę poczem  rzucił bom bę, która 
rozszarpała  ucznia T ad eu sza  D om ańskiego ciężko zaś raniła 
ucznia O brębalsk iego  i prof. Jankow skiego .

Ław rynow icz rzucił bom bę w  sali egzam inacyjnej, poczem  
w ybiegł na korytarz i zastrzelił się.

P o b u d k ą  zo rodn iczego  czynu miała być zem sta za s to ­
pień n iedosta teczny .

Strzały do karniej! egzaminacyjnej.
Żab ci i ranni.

W arszaw a, 6. maja. (W.) Dwaj
uczniowie gimnazjum im. Lelewela
w Wilnie, Ław rynowicz i ObrębaL 
skl, odgrażali się często proieso- 
iom, a zw łaszcza dyr- Biegańskie­
mu, k tóry  by ł człowiekiem bardzo 
surow ym  i nieprzystępnym . Obaj 
uczniowie cieszyli się opinj; u-
iernną.

Dziś rozpoczęty się eg2 amina 
maturalne. Gdy przyszła kolej na 
Ław rynowicza, ten nie mógł udzie­
lić odpowiedzi na pytanie. Egzami­
nujący b.) nauczyciel kazał mu 
w rócić na miejsce. Ławrynowicz 
nagłym ruchem wyciągnął rewol­
w er z kieszenii dał dwa strza ły  do 
dy r B'egańsklego.

S trzały by ły  dość celne, ale 
szczęśliwie skończyło się na lek- 
kiem zranieniu dyrektora w rękę. 
Uczniowi1! porwali się z miejsc i 
kilku i  nieb pochwyciło Ław ryno­
wicza z tyiu za ręce Ten zdołał 
się jednak w yswobodzić i odrzu­
ciwszy rewolwer, błyskawicznym  
ruchem w yjął m ały ręczny granat 
i rzncil go przea siebie.

Osjtus, a.ący huk rozległ się w klasie.
Gdy dym SJę rozwiał, zobaczyri ucz- 

mowie poszarpał e zwłoki Ławrynow i­
cza i Tadeusza Domańsk eg1'-, Jednego z 
ucziTów, ktćry usiłował go rozbroić. 
Nadto zmarł jeszcze jedfu  z uczniów  
nazwiskiem Zagórski, ciężko ranny jest 
uczeń Toczy<o'ki. zaś cztere :h odniosło 
lżejsze obrażenia.

Zanim zdołano w klasie ochłonąć z 
wrażenia, porwał siię z ławki uczeń Ob- 
rębalskl, w j ł/iegł na śrouek klasy i za- 
czął strzelać i  rewolwery w kierunku 
kcm'sj egzamin cyjnei. Ofiarą padł prof, 
Jankowski, który otizym ai wielką ranę 
postrzałową w brzuch. Życiu jego za­
graża mebiezplfctzt ństwo. W idząc rada- 
jącego profesora Obrębalski p rry łizy ł 
rew olw er do skroń' i w ym ierzył sebie 
sprawiedliwość.

Aresztowanie Centpsiscgo Honiiteto 
Komunistycznego w t a z a w i e .

(Telefonem od naszego korespondenta.)
W a rs z a w a , 6 maj,'1. (W) W ładze bezpieczeństw a wp3d?y dziś na 

trop głów nych dz»afaczy C entralnego Komitetu Partii komun stycznej 
i dzięki zarządzonym  środkom  ostrożności kilka o ób z nKh areszto­
wano.

Dyrektor kursów maturalnych
wydaje fałszywe świadectw!).

W arszaw a, 6 maja. (W.) W Wi!- 
me aresztowano dyrektora kursów  
m aturaoych Wójcika, oskarżonego 
o wydawanie fałszyw ych św ia­

dectw maturalnych, wymuszanie 
pienięd/y, a nadto o deprawowanie 
uczenie.

Teatr dla m łodLeży.
T eatr W ielki w ystaw ia w naj­

bliższą sobotę przepiękną operę 
Sołtysa „Panie Kochanku*, spe­
cjalnie dla m łoazieży rzkolne;. B i­
lety wcześniej do nabycia w szkole 
Klementyny Tańskiej przy ul. Ja- 
błonow k ej C. 11 od godz. 12— 2 
popoł, i od 5 —7 w ieczorem .

N szą młodzież szkolną n akży  
jaknajgoręciej zachęcić do odw ie­
dzania w sobotę popo udniu teattu , 
ce em ujrzenia pięknego utw oru 
mii7yczn go i scen er i.

Opowieść o Stasia.
(Odczyt Stanisława W asylew- 

skiego.)
IstnSeŁ dw? sposoby naukowe­

go cofania się w przeszłość.
P ierw szy , ciężki, poważny, czę­

sto p reten sjon aln y  i napuszony, nic 
każe czytelnikowi cz^Kać, aż stanic 

•w pełnej okazałości gmach kon­
strukcji historycznej, lecz zmusza 
go, abv patrzył i na rusztowanie 
stmowe i na gruz, rumowisko, ce­
gły. zapraw ę m urarską

A drugi lekki, w ytw orny, fran­
cuski, zamiast wciągać nieszczę­
snego słuchacza w żmudną pracę 
przygotowawczą, zaznajamiania go 
z gotowymi rezultatami, niekiedy 
tylko wytaczając cięższą broń cy ­
tat, źródeł i zżóikłych papierów...

Stanisław W asylewski jest przed­
stawicielem tego diugiego sposo­
bu; oświeca a nie nuży ; jest zara­
zem uczonym i artystą .

Refleksje te nasunęły się raz 
jeszcze referentów1: „Gazety p o ­
rannej11, gdy słuchał odczytu iWa- 
sykw skiego o Stanisławie Auguście.

Rozpoczął W asylew ski od faktu 
drobnego, który mimo tc ira  zna­
czenie — symboliczne. Oto, gdy 
Kościuszko, potrzebując do prow a­
dzenia akcji wojennej map pol­
skich, zwrócił się do króla z pro­
śbą. aby mu udzieli! coś z w spa­
niałych sw ych zbici ów kartogra­
ficznych — monarena o omówił sta­
nowczo z obaw y, że kunsztowne 
m apy ulegną jeszcze przypadkiem... 
zniszczeniu, a wreszcie raczył w y ­
dać b rulioay, ale naczelnik musiał 
dać parol: za kilka dni m apy
zwrócę..,

W  tern zdarzeniu doskonale ry­
suje się charakter króla; tkw ił w 
St- Auguście lichy polityk, oportu- 
nista i egoistyczny epikurejczyk 
z jeanej strony, a z dtugiej —  w y ­
kwintny mecenas, jeden z najświat­
lejszych ludzi wieku ośmnastego, 
opiekun polskiej literatury, krzew i­
ciel oświaty i ku ltury  naroaowej.

O tym  diugim Poniatowskim 
potomność nie powinna zapominać.

H. B.

\mmmi lerti t  ?
„Samobójstwo tre wykluczone..." tak stwierdza sekcja.

(Do ryciny na 1 stronie).
(—) W e wczorajszym numerze 

„Gazety Porannej" donieśliśm y o 
wizji lokalaej odbytej na miejscu 
tragicznego zgonu ś. p. Heleny 
Bialicowej na K leparow ie. Po od­
bytej wizji, lekarz sądow y dr. Szu- 
lisław ska dokonała sekcji zwłok, 
poczem nastąp iło  orzecz.nie, z któ­
rego wynika że: „sam obójstwo n e 
jest wykluczone*.

Dalsze energiczne dochodzenia 
kom. Batorskiego przy pomocy 
kilku wywiad iw ców , n ie se ty  w 
dniu  wczorajszym nie doprow a­
dziły do rozw ikłania tej ciemnej 
spraw y. Jak już wiadomo, sąsiad ­
ka akuszerka W oiaczyńska, usły ­
szała strza ł i m echaniczn e spoj­
rzała na ze=ar w iszący na ścianie, 
który w skazyw ał godz. 5'30 rano.

Gdy policja przybyła na miejsce 
o g^dz 3 poo. stwierdzono, że ze­
gar p. W ojaczyńskiej spaźnia s ;ę 
o 20 m igu ', czyli że s t r z ł  nastąpi 
taktyczn e o godz, 5 10. Podejrza­
ny o Dopełnienie m orderstw a mąż 
ś. p. B aliccwej, wykazał sw^ al bi, 
a m unow icie : o godz. 5'35 min 
był już u swego kolegi, z którym 
razem  codziennie udają s ą  do 
pracy.

To stw ierdzone alibi, oraz o- 
rzeczenie lekarskie iż „sam obó- 
stw o nie jest w ykluczone" w s il­
nym siopniu usuw ają poszlaki w 
kierunku m orderstw a. Dochodzenia 
trwłają dalej i niewątpliwi z Dopro­
wadzą do całkow itego  wyjaśnienia 
sprawy.

Sześć orkiestr wciskowych
h a ra to w a ć  będzie dnia 8 b. m.

Jak Lwów obchoazić fcędue Imieniny Prezydenta 
Rzeczypospolitej.

C elem  uczczenia im ienin Pana 
Prezydenta Rzeczypospolitej S tani­
sław a W ojciechowskiego odbędą się 
w piątek, dn. 8 iraja b. r., jako w 
dniu Jego Imienin, koncerty publi- 
c ne o kiestr w ojskow ych, a mia­
nowicie:

O rkiestra 19 p. p. „O brony 
Lwowa" koncertow ać będzie przy 
ul. Akademickiej przed gmachem 
Izby handlowej; o rkiestra 26 p. p. 
koncertuje prz .d  gmachem W oje­
w ództw a; ork  estra 40 p. p. „Strzel­
ców lwowskich* koncertuje przed 
gmachem D ow ództw a O kręgu Kor­
pusu Nr. VI, na placu B ernardyń- 
skin ; orkiestra 5 lw owskiego pułicu 
ait. poi. p-zed  gmachem Uniwer­
sytetu przy ul. M arszałkowskiej;

o rk iestra  14 pu ku ułanów  w P r 1- 
ku Łyczakowskim, a orkiesr-a 6 
pułku art. cię: kiej — na polance 
pod Kopcem Unii Lubelskie;.

K onceity o rk iestr wojskowych 
odbędą się w czasie od pooziny 4 
popołudniu, do gedziny 5 3C* wie­
czorem.

Garnizon lwowski bierze także 
czynny udział , w uroczystem nabo­
żeństwie, które odbędcie się o go ­
dzinie 9  rano w katedrze rz, kj t. 
We wszystkich oddziałach  w ojsko­
wych cdbędą się też w tym dniu 
okolicznościowe pogadanki o życiu 
i działalności, oraz w ładzy  w P ań­
stwie Pana Prezydenta Rzeczypo­
spolitej — dla w szystkich ż ł- 
nierzy.
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Trze c i Maj na Jasnej S ó rze -
Giiy biły dzwony i sctlii sztandarów w iatr rozwiewał, zdawało s!e, 

że llaród odnawia śluby Kazimierzowe...
C zęstochow y 4 maja.

C zęstochow a w d n u  3 Maja 
niezw ykły przedstaw iała widok. 
Przeszło 40 tysięcy przyszło pod 
jasnogórskie mury. Z P . morza, 
Śiąska, M ałopolski, z K resów  i 
Kongresówki. Zaczęła się zapełniać 
na trzy dni naprzód, przew ażają 
mężczyźni, lecz i kobiet bardzo 
w ele .

Przybyły delegacje w szystkich 
cechów, związków, towarzystw , 
kółek, straży ogniowej, a najw ię­
cej „Sokołów *.

Poszczególne* delegacje przy­
n iosły  z sobą sztandary  i chorąg­
wie. Przed g o d d u ą  9 rar.o wszys:- 
kie delegacje zebrały się na N o­
wym Rynku. N ieprzerw ana masa 
głów ludzkich, nad niemi unoszą 
się barw ne chorągw ie. Zaczynają 
przybyw ać m ejscow e i okoliczne 
organizacje s p o łe c z n e : „Sokoli*,
skauci, oddziały Przysposobienia 
W ojskow ego, gim nazja męskie, 
żeńskie, szkoły rzemieślnicze, za­
wodowe, pow szechne, w ioślarze, 
łyżw iarze, cykliści.

Z olbrzym iego rojow iska ludzi 
w ysuw a się zw olna wstęga pocho­
du. Na czele krzyż, za nim kroczy 
orkiestra, dalej las  sztandarów , 
duchow ieństw o i osoby oficjalne, 
oraz delegacje w iększych, organ i­
zacji — razem  około siedm iuset 
osób, ze specjalnem i kartam i w stę­
pu do kaplicy N. M. P. Dalej dążą 
p rzedstaw icielstw a korporacji za­
miejscowych, orkiestry, szkoły  śre ­
dnie, pow szechne, m łodzież ro b o t­
nicza, bractw a, cechy, stow arzysze­
nia społeczne i polityczne, związki 
zaw odow e, wreszcie organizacje 
um undurowane: Sokolstw o, S trzel­
cy i S traż Ogniow a.

Pochód rozciąga się tiad o b ry .il 
parę kilom etrów .

D ochodząc do  Jasnej Góry 
ustaw iał się w edle przem yślanego 
starannie p lanu. Caty klasztor w y- 
g ądał jakby w w ieńcu różnobarw ­
nych wstęg. Z wieżycy Jasnogór­
skiej rozbrzm iewa! heinał na trąb ­
ce. W yw ierało to w rażeń e tryum ­
falnej procesji, k iedy wielki przeur 
ks. Kordecki o b ch o d z i mury po 
św ietnem  zwycięstwie garstk i dziel­
nych obrońców  nad w ojskiem  
szwedzki em...

Po stopniach na szCzyt w iodą, 
cych, gdzie złoci się odurz,, w stę­
puje ks. biskup Zdzitowiecki... ce­
lebruje sumę... Ew angelja... w sze­
regach wojska przebiega kom enda: 
„prezentuj brońi“ C harak terystycz­
ny grzechot karabinów  w tw ardych 
d łon iach  żołnierza. Podniesienie.,.

Dr. Ksawery O b m M i
ord. w chorobach przemiany m aterji
Zakład tizyk.leczniczy: Eleklroierapia, masaż

u l. L e o n a  Saraiehy 5
11—12 p rze d p o ł. i 3—3 popo ł.

(Koresp. wł. „Gazety Por.“) 
pada dtófcny deszcz, nikt nie myśl' 
kryć się pod dacn. Az do wylotów  
dalekich ulic morze lu jz i k lęczą­
cych na wilgotnej ziemi.

Z w ałów  b je w niebiosy potęż­
ny chór. N astąpiło  podniosłe ka­
zanie; m ów ił OjcJec P iu s  Przeź- 
dz'eckł, Paulin. N astępnie znów 
rozw inął się pochód. Zdążał do 
Nowego Rynku, gdzie piękne prze­
m ówienia okolicznościow e wyglo-

M ieiska komisja muzealna u- 
chw a ila w domu kiólew skim  w 
R nku dw ie sale pas terowe s to so ­
wnie urządzić i u b łzy s tjjn ić  jfrd la  
s fer naukow ych na d siedzenia. 
S ile  te bardzo gustow nie urządzo­
no i kom pletnie wedle wzorów 
historycznych odnow ione, służyć 
będą na posiedzenia dla tow a- 
rzys w naukow ych archiwalnych, 
num izmatycznych i t. d.

W czcraj odbyło  się urzędowe 
oddanie tych sal w tęze R idy 
Miejsk ej a to  przy sposobności 
posiedzenia sekc:i fnansow ej. Zja­
wili się prawie w izyscy  członko­
wie tej sekcji do których nrzem ó- 
wił przew odniczący dyr. Terenko-

siH w icem arszałek  Sejmu Gdyk i 
mec. N ie d z ie sK

Defilada wojska i organizacji 
na placu przed ratuszem , w yw arła 
niezapom niane w rażenie.

Gdy w czasie  podniesienia, w 
ciszy skupionej, s^tki sztandarów  
skłoniło się w  pok łon1 e przed Kró­
lową Korony Polskiej, wszyscy od ­
czuli, że w tym momencie naród 
odnaw ia śluby Kazim ierzowe.

czy a następnie pre'zyrient Neu­
man i areniw ar/usz C zołow sk'. 
Cz onkow e rekcji finansowej z 
prawdziwą radość ą i w śród okla- 
: ków  p rzy ję i co  w iadom oś i 
uchw ałę miejski*-} komisji m uzeal­
nej mocą której od tąd te d.v e 
sale służyć . ają celom p jb  icz- 
nym wyżej podanym. W najbl ż- 
szych dniach w tej sa 'i odbpdą 
się posiedzeń a inn ch s .k c i  R a­
dy Mis ski j, tak, by pe  kolei 
w izyscy radni niejako fizycząie 
w z i; i  w pos adanie now ą siedzibę 
m ającą służyć nauce i sz uce. Sale 
te rosić  będą nazw ; h iso iy czn ą : 
Kcrniaktów.

Z  dnia .
BADŻMY EUROPEJCZYKAMI.
Jadę tramwajem — siedząc? 

obok mnie- jegomość p y k a  ma dy­
mem z cy&ara prosto w nos* C-y« 
garo  jest podłe&o gatur.Ru, jwy- 
dóMa gryzący odór. Doznaję -nie­
miłego łaskotania w  gardle, chrzą- 
k*m ustawicznie i ręką usiłuję od­
pędzić od siebie dym... Jegomość 
wiczi to. i s ły szy  — ale nie w zru­
sza go to bynajmniej... P rzecież 
,\v wozie przyczepnym nu. praw o 
palić....

iWychodzę na ulicę. . Elegancko 
ubrany  rnioazieny-o z pewnością 
siebie i nonszalancja, idzie wolnym 
Krokiem, pow łócząc nogami, jWi- 
dooznie rna się nie spieszy, więc 
dla rozryw ki łuszczą' po drodze 
banany, wyjada miąpjsz. a  łupy na­
turalnie , jako dla siebie bczuiży- 
teczne, odrzuca na chodnik... Co 
n u  tam, że już mrok zapada, a 
k toś idący po nim może nastąpić 
na ślizKą łupę, Dotknąć się, upaść 
i może nawet złam ać nogę.

Przecież u nas niema zw yczaju 
pociągania do odpowiedzialności lu­
dzi, zaśm iecających ulice... jWięc 
mu to wolno.

P rz y  okienku w. u rzędzie tele­
graficznym tłoczą suę fcieregeipi 
w dłługlm ogonku. Przychodzi ko­
bieta ciężarna, b laaa i widocznie 
osłabiona. Prosi, aby ją  dopusz­
czono pierw szą-.< Ktoś tam  się 
chce usunąć, ale ogól stoi jak mur„. 
Co to i.ogo obchodzi, że ona stać 
nie możejii Kio pierw szy p rzyszed ł 
ma praw o dostać się pierw szy do 
okienka. Nikt nikogo nile może 
zmusić, by  komukolwiek odstępo­
w ał miejsca,,.

I przykładów  takich można by 
mnożyć w nieskończoność.

Brak względów dla drugich, 
brak kultury społecznej, sobko- 
stwo, które nie widzi ttkoso  poza 
swojem prawem lub swoją, n b - 
zakazaną w yraźną ustawą samo­
wolą. oto cechy naszego powojen­
nego społeczeństwa. Utrudc e.ja on® 
i czynią n-iemiłem (życie nietylku 
tym, k tó rzy  niewyzibyli się delikat­
ności. ale naw et i gburom, bo ten. 
k<óry dziś by ł gburem dla drugie­
go, jutro natyka się na gbura 
większego od siebie, k tó ry  mu 
płaci za tar?lego z nawiązką-

Piątego w  interesie w szystkich 
i każdego z osobna, a także w  in­
teresie naszego stanowiska wśtód 
cywilizowanych narodów świata, 
leży odbudowa kultury naszego 
życia społecznego, k tó ia różiti Eu­
ropejczyka od- papuasa czy innego 
dzikusa. J . p .

uei
Kuchnia Kykwinina- — Ceny umiarkowane.

1S66 J t J Ś  Y A O E H K Ł Y  , '

f lS T A T N łE  N O W G S C !
na SEZON WIOSENNY 

na kosfjum y i sunnie dam skie

do Firmy L 3T 0H I U ilE R iS
L - n 6 w ,  u l .  H a l i c k a  i O .

Gdzie powinna spocząć
płyta I ł m r c p  Żołnierza.

U sttp posagu
Zgadzając się w zupełności r.a 

uwagi wczorajszego artykuliku „Dia 
czego pod  osłoną nocy“, dorzucę 
również kilka uwag z mojej strony. 
M o2e w yw ołają one wymianę zdań, 
która doprow adzi do na właściw ­
szego rozw iązania, nasuw ającego 
się wszystkim  p y tan ia : Gdzie na e- 
żałoby umieścić płytę ku czci N ie­
znanego Żołnierza?

W arunek giówny: M iejsce musi 
być honorowe, w centrum miasta, 
rzucające się w oczy przygodnym  
turystem . Musi znajdow ać się na 
placu, na którym  odbyw ają się uro­
czystości narodow e, defilady woj­
skow e i manifestac e

Prezydjum m iasta zajęło się już 
tą  sprawą. Rzecz słuszna i natural­
na, wszak gospodarz gminy winien 
przedew szystkiem  dbać o to, co 
gminy tej dotyczy.

jak nas słuchy dochodzą, p prez. 
Neumann zwrócił podobno uwagę 
w pierwszym rzęd;ie  na skw er u 
stóp posągu M atki Boskiej na pla­
cu Marjackim.

Pom ysł — naszem  zdaniem — 
bardzo dobry i może nawet najod­
powiedniejszy

Dawne rycerstw o polskie o ta­
czało N ajśw iętszą Panienkę wyjąt­
kowym kultom  Przed każdą nową 
rozpraw ą z wrogiem Państw a snie- 
szyło ku Jej wizerunkom łaskam i

Uuthi Boskiej.
słynącym , by tam  m olestow ać o ra­
tunek dla Ojczyzny.

Sam a m nogość tych cudow nych 
obrazów  na ziem iach polskich prze­
mawia za specjalną czcią Królowej 
K orony Polskiej.

Czasy uległy ewolucji w spole- 
czeństw iezdem okratyzow anem zm le- 
nioao ty tu ł : Królowę Korony Pol­
skiej zastąpiła Królowa Narodu Pol­
skiego, kult dla Niej pozostał je d ­
nak ten sam.

Rycerstw o stanow e należy już do 
histo:ji jako piękny zabytek prze­
szłości. M iejsce jego zajął szary 
żołnierzyk, olbrzymi tłum  synów  
Rzeczypospolitej bez względu na 
ród i stanow isko społeczne. Obok 
potomka daw nych indygenów czu­
w a nad  spokojem  i bezpieczeń­
stwem Ojczyzny i m ieszczanin i rze­
mieślnik i kmieć z pod słomianej 
§trzecliy, pow ołany ongi p r.ez  Ko­
ściuszkę do orężnego czynu.

W szyscy oni otaczają Królowę 
Narodu Polskiego uczuciem najgo- 
rętszem , mechajże więc Jej posąg 
i tylko Jej dniem i nocą tkwi u we­
zgłowia płyty Nieznanego Żo nierza 
jako najpięknie^ze i najodpow ied­
niejsze uzupełnienie tej reiikwji na­
rodowej.

Na stopniach pom nika Mickie­
wicza pozo tać ona dłużej nie mo 
że i n.e pow inna. mre.

s i s l i  Usis sito iii \Mm.
Dzięki uchwale miejskiej komisji muzealnej.

„ N i ł p i M a "
Pensjonat Drowej 
A. Wąsowiczu wej
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Obecn? ; t H  e i t ó n r t w a  poisliego.
Na podstaw"e książki J. Zaglenicznego pt, „Cukrownictwo polskie w r. 1924.

Znaczenie cukrownictwa d!a państw a polskiego. - -  Korzyści, jskie ma z przem ysłu cukrowniczego, 
rolnictwo, górnictw o i hutnictwo. — P rzyczyny  obec.iego k ryzysu . Koszta fabrykacji cukru u nas i z a ­

granica — Czem zagraniczne cukrownie kompensują s tra ty ?
(y.) Głęboka troska o los jed­

nej z najważniejszych gałęzi prze­
m ysłu polskiego^ cukrownictwo, 
ty ło  matka dzieła Jana Zaeienicz- 
rego pt. .Cukrownictwo polskie w 
roku 1924'*. Książka ta, oparta o 
dane faktyczne i źródłowo zebrane 
cyfry , przem awia do czytającego 
z niepr-zeparta siłą argumentów. 
P o  zobrazowaniu obecnego stanu 
naszego cukrownictwa, stanu, przej 
mując-*go rzeczywiście trw ogą o 
wynik, niedalekiego kryzysu, daje 
J. Zagleniczny na podstawie dó- 
sklaiiałego znawstwa całości tego 
p rzem ysłu  j osobistych dcświad- 
cz rń  przy skutecznem ratowaniu 
w  swoim czasie przem ysłu cu­
krowniczego rosyjskiego, k tó ry  w: 
analogicznej niebezpiecznej sytuacji 
sie b y L  znajdował, szereg w skoń- 
• 7ony sposób sformułowanych śród 
ków ratunku naszego cukrowni­
ctwa.

P r z e m y sł cu k row n iczy  jest z  
w iciu  w z g lę d ó w  jedną z  n a jw a ż­
niejszych g a łę z i polskiego p rzem y­
słu . N a p ierw szem  m iejscu podaje 
7agletniczny doniosły w p ły w  cu­
k row n ictw a  na w zm ożenie kultury  
rolniczej, lip raw a  buraka podnosi 
p lo n y  zbóż tak pod w zg lęck m  ilo­
śc io w y m . jak i jakościow ym . P r z y  
toczone c y fr y  badań uczonych z a ­
g ra n iczn y ch  udowadniają, t e  
w prow adzen ie u p raw y b uraków  
cu k ro w y ch  podnosi p lon y  roślin 
k łęb ow ych  o 40 do 50 procent. 
■Wi^ika z tego , że p rzem ysł cu ­
k row n iczy  etanowi podstaw ę ure­
gu low ania sp ra w y  aprow izacji w  
p aństw ie. D a lszy m  pow odem  
w ażcxtści cukrow nśccw a dla kraju 
jest zatrudnienie wieJkioj ilości ro­
bo troków (ok o ło  50 000) ® podm ę- 
iieo ie  d ob rob ytu  ludności w  ok o- 
bcach. gdzie zna'dują się  cukrow ­
n ie . C uk row n ictw o Jest jednym  z  
najw ażniejszych od b iorców  w ęg la  
f żejara daje duże 2arr,bki fabry- 

Jcom m aszyn , w p ły w a  zatem silnie 
na rozw ój górn ictw a i hutn.jjc.twa 
otraz przemjrsłu m etalow ego. Nie­
m niej w ażn ym  czynnik iem  jest cu ­
k row n ictw o  w  rozw oju  ruchu trans 
p ortow ego, zu żyw ając do przew o­
zu  sw oich  p rod uk tów  setek  ty się ­
c y  w a g o n ó w  k olejow ych  roczni?. 
jWreszcae p rzem ysł cu k ro w n iczy  
f e s t  jednym z  n ajw iększych  p łatn i­
k ó w  p od atk ow ych ; d ość p ow ie­
d zieć , że  w  ok resie  192314 p rzy  
produkcji 62 procent przedwojenni-'] 
zasiliło  cu k row n ictw o  skarb pań­
stw a 70 m ilionam i z ło ty c h  z jed­
nej ty lk o  a k cy zy . P r z y  tem w s z y ­
s t k im  dostarczają cukrow nie lud­
n ośc i produkt, k tó ry  obok sw ojej 
olbrzym iej w artości o d ży w cz e j jest 
Jednym z najtaćSszydh śro d k ó w  
sp o ż y w c z y c h .
1 W szystkie "dane powyższe roz­
wija J. Zagleuiczny szeroko, po­
pierając je cyfram i Z powyższego 
pobieżnego P.rzegląĆfu znaczenia 
.cukrownictwa dla państw a widzi­
my, że jest ono doniosłe pod każ­
dym względem.

Nie wclno tu pominąć ważnej

roli cukrownictwa, dostarczające­
go produkt eksportow y. Wzmo­
żony eksport .cifcu zagranicę, 
przyczyni się dc podniesienia czyn­
nego stanu na.szeso bilansu handlo- 
v/ego.

Zw ażyw szy, że badania do­
św iadczanie, przeprowadzone w 
r. ub. we Francji, stwierdziły, iż 
najlepsze warunki klimatyczne diu 
rozwoju przem ysłu buraczanego 
znajdują sie w Polsce. — w  zwią­
zku z w yżej wykazanem zn acz2, 
njem cukrownictw a <$a  państwa, 
lależałoby oczekiwać, że przem ysł 
ten stanie się benjaminkiem całego

Przem yśl, w  inaju.
Obchód 3 Maja odbył siię w ■: w zoro­

wym porządku przy bardzo licznym u- 
dziaie ludności. Po raz pierw szy wzięli 
w  obchodzę udział przedstaw iciee sjo- 
nistów  uraz izr. gnrn* wytznamow.ej. — 
N ashoj parow ał ze w szed i miar uro­
czysty. Domy p yiy  jdekorow ane Sprze­
dano rrnóstv.no odznak na rzec: T. S. L. 
Pochód odbył Się przy udziale pięciu 
crk.icst: w ojskowych, urzęcow , szkół, 
koi poracii jtp, nadając św iętu charakter* 
w ysoce i.rrczysty.

Rązrt hrcie w  rmynarstwie n:e tyIxo 
trw a lecz widok uiuchomsenia tuiynów 
w  sytuacji cbecnej są nrinmialr.c z po- 
v/cdu Zupełnego zwolnienia od .fu  mąki 
zagranicznej przy iówiuoczesnym w y ­
wozie naszego zboża. W obec czętdo-. 
w e g o  meurodzaiu. który aał się w c  
znaki głów nie M ałopolsce, młyny nie 
mogą w ytrzym ać na poru mąki zagrani­
cznej wolnej od cła. Import zaś zboża z

społeczeństwa . i rządu Tym cza- 
sem, jak to jest ogólnie wiadome, 
Przemysł tęp stoi obc-cnie dosłow­
nie na kraju przepaści.

P rzyczyną tego stanu jest ogól­
na międzynarodowa koniunktura 
hamólowa na rynku cukrowym . 
W skutek wojny podupadł silnie 
Przemysł cukru buraczanego, a 
wzrósł do potężnycch rozmiarów 
przem ysł cukru trzcinowego w- 
krajach poza-europejsk.ch. P ro ­
dukcja cukru trzcinowego wynosi 
teraz. 70 p rocen t ogólnej produkcji 
cukru. Rok ostatni aa* już cukru 
więcej niż w ynosi konsumeja św:a-

w iaśd c  eli m łynów.
ki respondenta)

dalszych st:om byłby nieracjonalny dla­
tego, że obniżono' taryfę przewozową  
lylKo na mąkę.

Prezes Związku M łynarzy p. Ajif. 
F-ei.kl Jesl zdania, że jednym ze .środ­
ków  i stanikowych byłoby wznowienie 
tar58y  celnej 1 a mąkę zagramacm.a. W 
przeć-wnym . az.e 1 olski przemysł mły­
narski i roIn'ctiwo szybko podupadną. — 
Brak kredytów uniemożliwia w yzyska­
nia pełnej sprawności naszym młynom, 
z którym: ebeemo cotaz skute zn.ej kon 
kurują młyny fagrariczne. tent bardziej 
że z ło że  nasze jest gatunkowo o 5 do 
10?,' 'żejsze niż o-bce.

NastęDstwem takiego stanu rzeczy  
ji st na razie zupełny zastój, a pełne ma­
gazyny młynów. Polska natomiast s+aje 
sic ponownie lenkiem  zbytu dla maki 
całego św'ata, — co doprowadza ik> 
zupełnej katastrofy kw itnący do nieda­
w na przemysł młynarski.

tow*. Następstwem tego było ob- 
r.iż&nie peny cukru, 'k tóra  praw do­
podobnie w najbliższym już czasie 
spadnie do poziomu ceny przedwo­
jennej.

W  ty ii warunkach państwa, 
produkujące cukier, zaczynają za­
stanaw iać s:ę poważnie na<i środ­
kami ratowania egzystencji sw ;g -> 
przemysłu cukrowniczego. IW pier­
wszym  rzęczie zajęto się zbada­
niem kosztów  produkcji. D aty  po­
równawcze w tęj dziadzinie w ska­
zują, że koszt produkcji 100 kg. 
cukru w cukrowniach pc.!skich ró­
wna się mniej więcej kosztom pro­
dukcji cukru buraczanego w  Sta­
nach 7jedn., jest natomiast znacznie 
w yższy od kosztu produkcjii w 
państwie nJemieckiem i na wyspie 
Kubie. Dla Stanów  Zjedn., jako 
kram ir.eeksportującego cukru, 
cd/iiie przytem  produkcja chronio­
na jest przez clo wwozowe, spra­
wa k o szó w  produkcji Lie p rzed ­
stawia żadnych trudności. Trudno­
ści te  powstają natomiast w  Polsce, 
gdzie produkcja p rzekracza kon- 
sumeję i mus: się wywozić*znaczną 
część produkcji- Ale nadmiai/i t-.^o 
sprzedać zagranicą nie można, po­
nieważ cena tamtejszego cukru jest 
niższa od kosztów w łasnych  naszej 
produkcji.

Cukrownie zagraniczne dągna 
poważne zyck: i tom samem
zmniejszają koszta własne produK- 
cji ze sprzedaży odpadków  cu­
krowni, jak melas, w ysłodki bu­
raczane Cukrow ni; polskie (bądź 
z powodu braku udoskonalać i.ecn- 
niczny^h fjak suszarnie w ysłod 
kó".v), bądź też z powodu utrud­
niających zarządzeń rządowych nje 
są w  możności kompensować strat 
z powodu niskiej ceny rynkowej 
cukru przez sprzedaż odpadków.

1 o------

Pożar d ra ftu  inoishourogo 
w  Hanie Ruskiej.

Rawa w maju.
(cz) K arygodn/ brak opieki nad 

pow ierzorem  mieniem państw ow em  
był przyczyną niebezpiecznego po­
żaru, który w ybuchł w  z a o u d o -  
w an iach  w o jsk o w y c h  w  R aw ie  
R u sk ie j.

Pośród  innych budynków , bę­
dących pod zarządem  wojs ow ości 
znajdow ał się w  Rawie w elki ba­
rak drewniany, długości blisko 50 
metrów i szerokości 12 m, Barak 
ten o d  je s ie n i  u b . r .  s t a l  p ró ż n y  
i początkow o służył żołnierzom za 
śmietnisko, na k tóre w yrzucano 
słom ę z sienników  koszarowych. 
D rzw i w e jśc io w e  d z ie ń  i n o c  
s ta ły  o tw o re m  i b u dyrek  ten 
przem ienił się wkrótce dzięki temu 
na lokal dostępny dla wszelkich 
celów.

W  łych w arunkach nie dziw, że 
z new iadom ych  pow odów  powstał 
w baraku pożar, który w kró Icim 
czacie cały budynek przem ienił w, 
[-ęrzynę. Na szczęście udało s !ę 
poż.ir zlokalizować. Szkoda, jaką, 
S k a  b  p a ń s tw a  p o n o s i ,  w y n o s i 
p rz e s z ło  3000 z ło ty ch .

P a m i ę t a j m y  o  e e l a t m  

i  z a d a n i a c h

Tow. Szkoły Ludowej

O d  R e d a k c ji:

Zniżamy cenę p r e m p e t y !
C hcąc -uprzystępnić jaknajszerszym  sferom  n aszeg o  sp o ­

łeczeństw a korzystanie z w szechstronnych  inform acji „G azety 
P c ra n n e j“, a jednocześn ie  biorąc p o d  uw agę ogólne trudne 
w arunki g o sp o d a rcze , postanow iliśm y pom im o niezm iernych 
kosztów  w ydaw niczych

o b n iż y ć  p re n u m e ra tę

„O azety Porannej**
z  4  z ł . 50  g r . na 4  z ł.

w raz z  odnoszen iem  do dom u w zględnie z przesyłką pocztow ą, 
zaś b ez  doręczania

s 4 2$ gr. na 3 sf. 75 gr.
Zniżka ta o b o w i ą z u j e  o d  d e t i a  i  m a t o *

W szyscy  nasi p renum eratorzy , którzy już  wnieśli p rzed ­
p ła tę  na b ieżący m iesiąc w edług  daw nej ceny, nadw yżkę, 
t. j. 50 gr., zaliczoną m ieć b ęd ą  na następny  miesiąc.

Z  życia p ro w in cji.
Nowiny przemyskie.

Św ięto n iradew e —  Zastój w  przem yśle młynarskim. — Przyczyny. OP* 
nja prezesa Zw;ą£ku

(Od naszego
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B U C I K I słynne] fabryki poleca w y łą c z n y  skład

F. I FOPPER G a b r y e l  S t a r k
m«sxir. i 1 ■ Ko 1 U l  1 U il  L w ó w , n i. Mafrjafcki II,

r  z t t  i i i u  dM m .
Zsstrsszalątc cyfry. - -  ZS prc. młodzieży szkolnej zagrożonej tg chorobą.

(Konferencja w  Tow arzystw ie N. S. W.)
(jp.) Gruźlica. ton najstraszniejszy 

w róg w spółczesnej ludzkości, w naszem  
powcfferraem społeczeństw ie, a w  szcze­
gólności w e L w ow ie, czyn;

przerażające spustoszenia.
Do waiŁi z ią okropną plagą w ystępnie  
szereg tow arzystw , a i.łe na ustatnicm  
miejscu należy wymienić akcję. p-jJ-totą 
przez lw ow sk ie Kolo T. N. S. W. i Sek- 
de U y y c n ; 1 Wychowania fizycznego 
T. N. &. W.

Z inicjatywy tych orgamzacyj odbyła 
sre w e wtoreK. 5 bm. w sal; gimnazjien 
I-go p izy  uł. Kubali, konferencja celem  
obmyślenia
akcji zwalczana gruźlicy wśród mło­

dzieży szkolnej.
Udział w  konferencji obok wymiiiiiLonych 
Sekcyj YNSW. wzięli przeds!awic,ele 
miasta wiceprez dr. Schleich jt. Im. ku­
ratorium szikcln. w izytator P Kociuba, 
oraz p»zedsiawiciele o pokrewnych ce­
lach T ow arzystw , jalk Tuw. walki z gruź 
ł'cą, C zerw  Krzyża. Tow . Dzieci na 
.Wieś. Op-eki nad dzieckiem, szkolnego 
Czet w. Kr;yż« itd.

Przewodniczył zebraniu dvi Janow­
ski. sekreta.rjat p row cd rl p. ?  w i er czy li­
ski.

Przed referatem sekretarki p Rud-ri- 
ckiej zabrał gFos dr. Chrapik przedsta­
w ił  rozmiary, jakie przybiera gruźlica 
iw śród dzieci. Dosięga ona

25 prc. młodzieży szkolnej.
W o*ec tego konieczne jest ustalenie 
system atycznej akcji dla zwalczania te­
go zła.

Następnie rtlercmUfla p. Ru inicka
przedltawśła plan akck jaką zamierza 
rozwimąć Koło TNSW .,

P . W izytator Kociuba na podstawie 
(łat statystycznych, będących w  pos;a- 
itfaniu kuraterjum. st^-iercW , źe 

procent dzieci szkolnych zagrożonych 
gruźl cą, p nawet z otwartą gruźlicą, 

jest Istotnie zastra?zaiąi
Szczególniej groźnie przedstawiają sfę 

cyfry w szkołach powszechnych. W nie­
których szkołach docnodzS cyfra dzieci, 
które w prost gorączk u j do 10 prc. 
R ównież bardzo złe stosunki zdrowotne 
panują w  gnr.n. żetiskaem im. Król. Jadw>i 
Si, "raz seminarium źeńskvetn.

W  dyskusji, jaka się roz_winęła nad 
tą  sprawą, zaiberai głos dy; Aleksan- 
drowic.zówna. w icepraz. df Schleicher, 
dyr. dr. Mikołajski, dr. W ęgr żyro wsłd. 
'dyr. Lachowski i i.

Wszyscy' m ów cy stwierdzali zgodnie, 
że spraw a pfzcdrtawia się n ider groźnie 
i że do zw alczenie strasznego zła nie 
pomegi. r<>łśTodłd lecz należałoby n'zw i 
Jhąi akcje, w któi e; uczestnaozyłby Rząd

B’3nnanzfe zntfw lotnifciem,
L o t z  W łoch  do  p o łu d n io w e j 

A m ery k i.
W eałag  doniesień dzienników  

w łoskich, w M ed,olanie przygoto­
w yw ana jest w ypraw a pow ietrzna 
do Buenos Aires, w której ucze­
stniczyć będzie (eż słynny Disarz  
w łoski G ibrje! d’Annunzio. W yprą 
w a sk ładać się ma z dwóch aero­
planów  budow y w łoskiej.

Jak wiadomo, d’Annunzio służył 
podczas wielkiej wojny w lotnictw ie 
v losk iem  i odznaczył s ę  ch >ibn e 
ako lotnik niezwykle mężny i w y ­
rwały.

1 cale społeczeństw o. Akcja taka natu­
ralnie wym aga ogromnych śrdków nie. 
n.ężi.ych i przebudowy «  etu urządzeń 
społecznych.

Dyr. Atoksandrowitczówna m. i. wska­
zyw ała na zbytnie przecłążeme progra­
m ów  szKolnych, wiceprez. dr. Schlei- 
cher stw eidził, że wielki pnocent grużiw 
cy w śió d  dzieci należy przypisywać 
okropnym stesunkorr mieszkaniowym, 
dyr. Mikołajski w skazyw ał na petrzebe 
odd^fieicnią dzieci zdrowych od chorych 
i stworzenia osobnego typu szkół dla

Wczoraj rano przybyła z W a r­
szaw y do naszego m asta  p. Lu­
cyna M essa!, w itana na dworcu 
kolejowym p-zez grono p zyjariół 
i z .ajomych.

Prim adonna operetki w arszaw ­
skie', najznakom itsza w Polsce 
d v i opere kowa, której nazwisko 
głośne jest nie tylko w ca’ej Pol­
ce, przybyw a na szereg gościn­

nych w ystępów . Lucyna M essal, 
bok pięk ego g łosu  i wysokiej 

n iary artystycznej gry, wnosi na 
se tn ę  zaw sze tyle urok u i życia, 
że słusznie s la la  się bożyszczem

W  łódzkim  Sądzie Okręgowym  
rozpoznaw ana b / ła  niezm iernie 
charakterystyczna spraw a ze wzglę­
du nat jej handlow y i życiow y 
przebieg. Do Urzędu P rokurator- 
skiego w płynęli spraw a Noecho 
B randw e:m am , którego po wsięp- 
nym śledztw .e osadzono pod klu- 
c em z pow odu podrobienia przez 
niego r:a wekslu podp isu  swego 
w spólnika Socnaczew skiego. Prócz 
t go na w ekslu t gurow ał ró w iież  
podpis szw agra Brandw eim ana — 
Rozenbaum .

W eksel w te r s p o .ó b  p o d p isa ­
ny puszczony został w ob eg i zna- 
l u ł  się w p o s iad an o  nieiakiegoś 
Rozensztajna, który z chw ilą p ła t­
ności udał się do Sochaczew skiego, 
jednak ten ostatn i ośw iadczył, że

Jak donosi paryski „M atin", w 
jednym z francuskich zakładów  bu­
dow y sam olotów  budow any jest 
obecnie w wielkiej tajem nicy dwu­
płatow iec wodny, który ma doko-

1 tych ostatnich, oraiz na konieczność usu­
wania zc szkoły nauczycieli chorych na 
gruźHcę; dr. W ęgrzynow ski wielkie na- 
azięie pokłada w  rozwiniętej na szeroką 
skalę propagandzie walki ż gruźlicą, dyr. 
Lachowski w skazyw ał na pijaństwo, ja­
ko czynnik wzmagający tę chorobę i do 
magał się zastosowania ustawy o 
zmniejszeniu ilaści szynków .

W szystkie wnioski przekazano spe­
cjalnej kom'sji do opanowania 1 przedło­
żenia nasteprenm posiedzeniu.

W in z a w y  i najświetniejszą w Pol­
sce artystką lekkiej muzy. Lwów 
diugo s ta ra ł się o pozyskacie tej 
znakomitej siły, k tóra w reszcie 
zjezdża do nas i napewno już 
pierwszym  w ystępem  zdobędzie 
publiczność lw ow ską —  tak jak to 
działo  się ( o tąd  wszędzie. M essal 
w ystąp w operetkach, w k ó rych  
św ięciła napraw dę niebyw ałe tryum ­
fy i w k t.ry ch  i sto nie jest nie- 
prześcigniona. Pierw szy jej w y s ę p  
odbędzie się w sobolę wieczorem 
w T ea rze W ie kim w „Księżniczce 
czardasza."

w e k sli nie zrealizuje, ponieważ go 
nie wypisywał.

Zbadany w  charak terze oskar­
żonego Noech B randw eim an na 
Sądzie przyznał się do wipy, w y­
jaśniając, i :  przypuszczał, z wspól­
nik jego nie będzie czul urazy 
kiedy on podpisze w eksel, któ-ego 
num er znał

O brońca oska ż m ego w dłuż- 
szem przem ówieniu w skazyw ał na 
brak kom pletnych danych dowo­
dząc, że na całym świecie jest 
przyjęta prak tyka podpisyw ania 
swego w spólnika na w.-kslu, gdy 
7.ważymy, że Sochaczewsłci jest 
w spólnikiem  oskarżonego.

Sąd po naradzie skazał N >e- 
cha 3rar,dw eim ana na trzy m iesią­
ce więzienia.

n sć  jeszcze w roku b eżącym p o ­
dróży z Faryża do Nowego Jorku, 
t. j. na przestrzeni bOOfl k ra., oez 
zatrzym ania się w J odze

Sam olot ten z a m ) wiły podebu

władze, loinicze m arynarki francu­
skiej, według w ypracow anych przez 
siebie pianów. Sam olot zaopatrzo­
ny będzie w silnik b5U-konny i za­
bierze z sobą dla przelotu nad  
Atlantykiem 6.C00 lilrów  benzyny 
J r ó ty  nowej m aszyny rozpoczną 
się w czerwcu.

 o *
P roszę o g ło s i ,
O LAW  P W  O O RO njCiS , P LA N i k -  

CJACH MIEJSKICH.
Nadeszła yękn a porą roku. ząz-ole- 

ni ty s ę  nasze paiki i ogrody — ą 
człrw iek  zaprzęgnięty do taczki co- 
dz ennycn zajęć, zmuszony przeby wać 
przez szereg goazin -w dusznej aim osie- 
rze biura czy fabryki, chętnie chciałby 
spocząć w  jednym z ogrodów  :z j Pian- 
lacyj ■ miejskich ; zaczerpnąć św ieżego  
pov. ieirza.

Lći&ć posiadamy jednak .wiele ogro­
dów i parków w e L w ow ie, to niestety  
spocząć w nich jeit dość trudno, a to 
z powodu niedostatecznej hości ławek.' 
Daje się to przedew szystkiem  pizykro  
odczuwać w  ogirod^ie Kościuszki, do 
którwgo najłatwiej każdemu się dostać, 
bo jest pclc-żony w śródnreściu,

W .mieniu wszystkich żaanych .wy­
tchnienia. apeluję do Kon.isji planta­
cyjnej, aby zechciała zająć Się spraw a  
pomnożenia licści ław ek w  tym ogro­
dzie. Mcżnaby tam również wprowadzić 
za przykładem zagranicy płatne krze- 
sejKa, na które z pewności? znalazłoby 
scę w ielu amatorów. '

Również należałoby pom yśleć o zao­
patrzenie w lawk; pięknego parku Ły­
czakowskiego, c o  w płynęioby bezw ąt- 
pienia wycatniie na skie -ow an!< tam 
f*akwencji publiczności.

Jeren z szare! rzssz», 
 - o -----

Nasi artyści zagranica.
(B.) p .  Janina Frenklówna, mło­

da, utalentowana śpiewaczka, któ­
rej w ystępy  w „Trawaucie" rai;« 
się zapisały w pamięci Lw o^iań, 
odniosła w kwiet-.iu b. r. fluży 
sukces arty sty czn y  w Katanie, w y­
stąpiw szy jako A rgdja w ślicznej 
operze Cataianjegc: „Dejan,ici*“.
K rytyka wińska przyjęła uroczą 
Lwow.anke nader przychylnie, 
podnosząc piękno i kulturę Jej 
środków  wokalnych, oraz subtelną 
ekspresję g ry  sc-nirznej.

P rzy taczam y kilka głosów  p ra ­
sy  wiOskiej: !

..Giomaie rde!!‘Isol?.“ % 5, kwiet­
nia p’sze: ..Temperament scenka-
njr p, Frenklowuy w yw iązał s łj  
doskonale z realizacji roli Argelji. 
'-rfystka potrafiła w ybornie oddać 

aprzeczne uczucia, niiotaiące duszą 
yohatepki, z, dużem uczuCien; 
wsPorrinaia swój sen młodzieńczy* 
mistj^cznym, głębokim głosem w y ­
powiedziała modlitwę trzeciego 
aktu, czaruiac audytorium  iści® 
wioską miękkością głosu.. 
w  ,11 Moditerraneo" pisze: ,,P ,
Frenkel, obdurzor-a głosem gięt­
kim o zabarwieniu lirycznem, b y ­
ła uduchowioną Argejją; oklaski­
wano ją gorąco...“

„yedetta artistica" pisze; ,.I>zie!« 
nie spisała się w -trterpietacji Ar- 
gelii Janina F r^ k e l ,  k tó ra  rolę 
sw ą oddala z naturalnością ckspe-e- 
&rl i rjezrównanem cienio\rankci e* 
fektów uczuciowych.

Lucy Messal
najznakomitsza artystka operetkowa 

przybyła do Lwowa.

Historja jednego wekslu.
Podpisał wspólnika i dostał się do kryminału.

Wielkie zw ycięstwo lotnicze.
Z Paryża do N. Jorku. — 5 tysięcy kim. bez zatrzymania.
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J e s z c z e  t y ł k u  k r ó t k i  c z a s

(3’ćO T B )
Romuald JonI>6 i Seweryn m a r s  2642

W YŁĄCZNIE tylko w k'.i ofea'rze KOPERNIK.

a
Z  sali sądoirej- '■>

W yrok na organizatorów
uIiraircsMej feom unstpnej partji w  woj ” 1 ’

StanisławowskiEm.
Jednego uwolniono, drugiego skazano na 10 m iesięcy

więzienia (!)
(y) W czoraj po 5 -d n ’owej ro z ­

prawie w ydał T rybunał w yrok w 
spraw ie Ju lan a  K rajkow skego 
i Jarosław a Skalisza, o rgan iza to ­
rów  związku ukra'riskiej komuni­
stycznej partji w w o jw ó d z lw ie  
Sanislaw ow skieru i inicjatorów 
propagandy kom unistycznej w woj­
sku, oskarżonym  o zbrodnię zdra­
dy stanu.

Na zasadzie w<.r yktu sędziów

przysięgłych Juljan Krajkowski zo­
stał uwolnio. y od w.ny i kary, 
Jarosław a Skalis a skazano za roz­
szerzanie zakazanych druków  na 
karę 10-mićsięcznego więzienia 
z zaliczeniem aresztu śledczego, 
wobec Czego Skaliu wypuszczony 
został na wolność.

Zastępca praw ny wniósł zaża- 
le ie nieważności.

Ludność p o l s k a  i ruska
uczestniczy w  obchodzie 3 Maja.

(Koresp. własna Gazety Porannej")..

Napiętnowanie szantaży.
T ow arzystw o Dziennikarzy Pol* 

skieh we I wowie, wobec ataku, 
umieszczonego w  jetdnem z czaso­
pism w  rubryce płatnej przez Z. A. 
S. P „  a  skierowanego przeciw  p. 
H enrykow i Cepnikowi, 'dyr- teatru
w  Stanisławowie. długoletniemu
dziennikarzowi i spraw ozdaw cy
teatralnemu, stw ierdza na pcAdsta- 
wie iednomyślnej uchw ały W y-
(Jziału, że jest to enuncjacja bez­
przykładna w swej treści i formie. 
.Grożenie dziennikarzowi za w yra­
żanie1 swe} opinji jest rzeczą w w y­
sokim stopniu potępienia godną. 
Tow arzystw o Dziennikarzy Pol­
skich musi' się zastrzec przeciw 
podobnemu stosowaniu metod, któ­
re m orą utrudniać dziennikarzowi 
polskiemu wykonywanie jego dzia 
tajności publicystycznej.

Broni/sław Laskownickl, prezes.
Kazimierz H artleb, sekretarz.

DLA SMAKOSZY w każdy piątek 
ryba po żydowskn. Kiełbasa pieczona 
wiejska i gorąca z kapustą, św ieża  
bryndza majowa, w szystk ie  gatunki 
piwa z beczki 1 flaszek poleca Adam 
Kilanowicz. Sykstuska 8. naprzeć w  ul. 
Szajnochy. 2008

HOTEL EUROPEJSKI (plac Mariacki);
Przyjechali 5. maja 1925:

Markowski Marian, obyw atel z 0 -  
stroga, Maliński Józei. urzędu.k z Lu­
cka; Wciakiew^cz Stanisław obywatel 
z Radruża, Ssdm ann Benjamin, dyrek­
tor z B cuysław ia; Kaucki Kazimierz, 
urzędnik z Lucka; Janusz Stefan, dyre­
ktor z K r.tczow ic; Kryuński Walerian,, 
prof. z Krakowa; Woliński Antoni oby­
watel z S&nrka; N anów ski Stanisław, 
obyw atel z Zędowic: Bihmow Dymitr, 
cbyw atel z Dul na; Inż. Lahrieij JakóD 
z  Krechcwtc: Major Friser Karol z War 
S2aw y; Adamczykową Anna, żona kapii. 
z Saren; Dobrrwciski Tadeusz, urzędnik 
2 R ozw adow a: Listkiewicz Jamna urz. 
z Karr.icnk; Strum.; P.iątkiew.cz Jan. 
dyrektor z Geszatiicrwa; Mą Iry Feliks, 
dyrektor z Narola; Kozak W awrzyniec, 
urzędnik z Narola.

TEATR WIELKI
Czyyariek 7 bm. „Casanova“.
P ątck 8 bm. , Don Juan Tenorjo" 

(Gośc. w ystęp  J. W ęgrzyna).
Sobota 9 bm & 3 popoł. „Panie ko­

chanku" (przedstawienie dla ni.odzieży 
szkolne:). -----------

Sobota 9 bm. o  7.30 w lecz. , Księż- 
n'czka czardasza" (gość. w ystęp L. 
M essal).

Niedziela 10. bm. o 3 Pop ,.I1a'ka“ 
(ceny popu air.e)

Niedziela 10. bm. 0 7.10 wlecz .Don  
Juan" gość w ystęp  J. W ęgrzyna).

PonTdziałek 11. bm. Księżniczka 
czardasza" (gość. w ystęp L. Messal).

TEATR MAŁY.
C zwartek 7. bm. „Wiatka księżna 1 

chłopiec hotelowy".
P.ątek S bm. „Swat dziień i noc" (z 

pp Dębicką i Orzechowskim).
Scooita 9. brr.. „Spadkobierca" 
Niedziela 10. bm. , Wielka księżna i 

chłopiec hotelowy" (po raz oslatm).
Pen edzialek 11. bm. „Spadkobierca" 

(po laz ostatni).

TEART NOWOŚCI.
Czwartek 7. bm. „Glo-clo",
Piąteik 8. bm. „Clo-clo‘ .
Sobota 9. bm .Świt, d-zien i ;ioo“ (z 

pp. Łozińską i Iferow skim ).
Niedziela 10. bm. „Clo-clo",
Ponudz. 11 bm. , Swat, dzień i noc" (z  

PP. Łozińską i fT.erowskim).

O sso w ce, w maju.
Staraniem  obyw ateli Petliko- 

wiec, P rze w ło k , O ssow iec i Bibu- 
iniec, pow a u buczack ego, urzą­

dzono w u b iig tą  niedz elę obchód 
3 Maja. Z biórka dla uczest ików 
pow yższych miejsco.woś i wyzna­
czona została w O ssow cach, skąd 
ud  no tię  pochodem  do Petliko- 
w ec na Mszę św.

Pochód pod dowództw em  p. S'. 
G rom nick iego , dzierżaw cy dóbr 
Bi bulińce, otw ierała b a n d e ra  w 
280 koni w barw ach potskich pod 
wodzą p. K. Buchelta, zarządcy 
lasów  W itolda tir. C ieńskiego, po­
czem szły szkoły z powyższych 
w si,-oraz ludność zarówno p jh k a  
jak iuska pod kierownictwem stra ­
ży obywa elskiej. Mszę połow ą w 
P .t l  kowcach celebrow ał ks. kan. 
Ludmitski w asyście dw u księży. 
Podniosłe kazanie w ygłosił ks. ka-

CYRK A. KORNACKIEGO. Codzien­
nie w ielk ie atrakcyjne przedstawienie 
zespołu w arszawskiego, pocj. kierowni­
ctwem dyr. Mroczkowskiego. Zygmunt 
Breitbart św iatowej s ła w y  siłacz, król 
żelaza, mistrz w gięciu sztab żelaznych  
■zębami jest najwyższą sensacją atlęty- 
znu . Pec:ątek  o godz. 8-mej w lecz  — 
B ilety wcześniej do n a b y c i w handlu1 
S. Gabijela, Legionów  3. 2640

Po kilkudniowej przerwie został znów 
otwarty znany z tanioścj magazyn 

konfekcji męsk ej i chłopięcej

Feller i Sfia, )>wiw>L(9iORiw43
(najrzeciw  Teatru Wielkiego).

Sp zsdaż odbywa się h i do odwołania 
po znacznie zniżonych cenach. 

 o------
Odczyty. Dr.T adeusz Zieliński*  

profesor uniw . w arszaw sk iego , wy-

techeta Kalinowski, poczem po- 
c ód podążył pod „krzyż pam iąt­
kowy K rciów  w schodnieh“, wznie­
siony na w ieczną pam ięć zespo­
leń a k .esów  z M acierzą. M o w ^ ' 
okolicznościow ą w ypow iedział tu­
taj kierow nik szkoły z B obulin iec‘ 
p. Patryka, poczem nastąy ił po 
w rót do O ssow iec. gdzie odbyła 
się defilada przed p. Gromu ckim, 
głównym  kierow n'kiem  całej uro­
czystości, oraz p. W itoldem Cieó- 
skim, w iaśc iiie lem  d ó b r  O sówce, 
kłó e.,o czy. ny u ział wraz z całą 
s łu ż ią  i w ydatna pomoc, przyczy­
niły się do uśw ietnienia podnio- 
s ej u ro rzys ś i.

Popołudniu  we wsz stkich 
wspom nianych w siach urządzono 
zabawy udowe, w k órych  brały 
udział zgodny ludność po jska i 
ruska.

głosi w sa i Kopernika (gmach po- 
sejmowy) tr y odczyty, m anowicie: 
w czw artek dnia 7 maja p. t. 
„Pierw iastek dramatyzmu w tra- 
gedji greckiej” , w piątek i w 's o ­
botę dn. 8 i 9 m aja; D e s  i r a e : 
proroctw o Sybilli o końcu Rzymu 
i św iata". Początek odczytów  o g. 
7. Dochód na cele sam opom ocowe 
studentów  U. J. K.

W ykład Jana P ietrzyckD gj: „Kobie­
ta romantyczna". W czwartek 7 bm. c 
gcdzń ię 8 w .erzorem odbędzie się W 
sali Kasvr.a i Koła literackc-ar ty stycz­
nego (ul. Akadem>cka) w ykład znanego 
literata Jana Pietrzyckie® » na temat: 
„Kobieta romantyczna" (Przyjac-eię i 
w rogowie kobien. — Kobieta w literatu­
rze. a w  rzeczyw istości). Wykładem  
tym. niezw ykle barwnym i. In tifesu- 
jąpypi c<ln;ósł Pietrzycki w ubiegłym  
miesiącu wiclk; sukces wi W arszaw ie i 
Krakowie.

Etyka w życiu spohjfnem Odczyt 
senatora prof. Thullicgo, odbędzie się 
dnia 8 bm. (piątek) o godz. 5 popoł ,w

Katolickim Związku Polek u!. Rlitew­
skiego 10 II. p, W stęp wolny - -  goście 
mile w id za r i.

Związeb Strzelecki Obwód Lwów u-
iządzą w dniach S1 i iu maja ar. pop.s 
diużyny bokserskiej „D . W . ctr„e]ec” w  
sali przy ul. Ossolińskich 10 idawny  
teatr w odewilowy Ul). Zaprasza nań 
w szystkich interesujących się sportem. 
Bliższe szczegóły podają afisze. Począ­
tek o godz. 7.3C wieczorem. Ceny miejsc 

.oardro niskie. Bilety, członkow skie po 
zn.s oujjeh cenach są do nabycia za oka­
zaniem legitymacji członkowskiej w. lo­
kalu własnym  przy ui. Zielonej 7. w go­
dzinach od 7—8 w tecz.. oraz na nrsjscu  
przy kasie.

G wałtowna podwyżka cen n ielzny, 
obuwia i czekolady w e L w ow ij?  Od
k lkn dni jesieśm y w e Liwowie świadka­
mi jakkbś nowych orgji paskarskich. 
Podrożała c  40 prc. bielizną, podrożały 
zn a u r ie  kairelusze. przed trzema dnia­
mi pcdrrżaiO obuwie o 39 prc- — ba na­
w e t  czekolada podrożaLa o- 25 prc. Ce­
ny w ysiuw o\ye lw ow skich Śk'tpów, 
lśnią nowemi karteczkami gwałtownio  
podw yższ cnych cen. Co to ma znaczyć?  
C zy samowola hurtowników, czy  lichwą  
kupców  detai.istow  odgryw a tu rolę?  
Ządairy be zw ieranego wkroczenia 

| władz.
W ałne Z grom szen ie I- Mat opolskie­

go Korpusu w ysłużonych wojskowych
RzeczypospoFtej Polski;i w e  Lw ow ie  
odbędzie się w niedzielę dnia 10. bm. o 
godz 3 w sali przy ni, Ochronek 1 ,1 ,  
Spraw y są bardzo \yażne> Narząd prost 
o gremjahiy udział.

 O— —
( _ )  \viam anie do restauracji. N ew y- 

śledzeni sP iaw cy włamali saę ubiegłej 
nocy do rertauracji Adama Tarnawskie­
go przY pi- bernardyński 9 i skiradu to­
w ary  większej w artości. Dochodzenia 
W: toku.

(—) Podrzucenie noworodka na go­
ścińcu. Stefan Buczkowski, robotnik, za­
mieszkały w Lestemcach, idą: rar.o do 

-pociągu, znalazł ma ścieżce kejo Lesienw  
żyjącego now o!odka. Oddano go jedne­
mu z gospeoarzy.

(—) Aresztowanie deiraudaula. Od-
ćan.O' dc aresztów  policyjnych Józefą 
JasirJka służącego, za sprzfni*W;erze- 
nie 189 zL tvct, na szkodę piekarza Aro-, 
na Flauna p izy  ul. Serbskiej 1.

(._ ) Awaniurtriczy dorożkarz. Za po­
kaleczenie nożem dorożkarza Mikołaja 
Bodnara, ąiesztow ano dorożkarzt Maifa 
na Ruszkew icza z Zamarstynowu.

(—) Na feiótkoterminowy pobyt przy
jęły wczoraj aresztą pohcywie. Jana Ru­
szał?. robotnika, za wyiwcłame awan­
tury w sta n ę  pijnym; W tadsława Jasiń­
skiego ze L w ow a, rwszuk.wanego za  
kradzież przez VI komisariat P. P .; za 
awanturę uliczną Leona Krause; Józefa 
Mckoląchę, Stanisława Howańca i Józe­
fę Piasecką Michała Buczka, za kra­
dzież potifelu z kwotą 30 złotych w  cza 
sfe jazdy tramwajem na szkodę inż. 
Siennickiego, o ia z  natowamecg złodzieja 
W ładysław a Gudę za usiluwaną kra­
dzież w ęgla z piwnicy przy ul. bekoła 2.

.(—) Ze sali szpitalnej. W czoraj przy­
wieziono do szpetala. tś-Iętn.ego R,u- 
dolfą RojeKa z Bogdanówk".. który do­
znał pccanartia na tw arzy mikrosytem  
przez własną nieostrożno i 4. — Stefan 
Kciiak, bawiąc się znalez\,nym  poci­
skiem ma pastwisku pod Raoziechowem, 
doznał poranienia ręki. — Franciszką 
Trojanowska iat 52 upadłszy z drabiny, 
doznała p o tłu czen i i złamania oboj­
czyka.

Nauka Jazd/ konnej dla pad ] panów
odbywa się codziennie na ujeżdżalni 
oddziału konnego Sokoła-Madee-zj przy 
ul. Cetncrowsk ej. pod kierunfciea facho. 
w egc nauczyc ela.

 O------
KONC BIURO DETEKTYWÓW

D y r .  J A N  D  W O K J M K J K I
L w ów , Grodzlck eh t i .  Teł. 19.16. 

przeprowadza: w yw iady obserwacje l
uazieda wszyikich informacji tak w  mieL  
scu, jak : na prowincji. Dyskrecja za­

pewniona. 2405-2
-— O "

09171171
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Sprawa fałszerzy dwuzłotówek w Łodzi
homplifcuje się w  dziwny sposób.

Kącik dla Pań.

Koraliki i błyskotki.
W  jednej z moich pogadanek 

taznaczylam  już jakiem pow odze­
niem cieszą się obeci ie w wielkim 
św iecie mody perły, zarów no praw ­
dziwe jak i sztuczne, które dziś 
nie ustępują często w blasku i 
piękności swoim  prototypom.

Naszyjniki z pereł, k lczyki, 
pierścień z w ielką perlą, perłow e 
bransoletki, jest to wszystko, co 
obecna elegantka pow inna tnie: 
w pudełku z biźuterją. Perły można 
dziś dostać we w szystkich moż.i- 
wych barw ach, tak źe można je 
odpowiednio dobierać do kostjum u 
lub wieczorowej toalety. O bok pe­
re ł niezmiernie łubiane są paciorki 
zw łaszcza paciorki kryształow e, 
szlifowane, które się zwykle barw i 
na kolor drogich kam ieni. Są więc 
paciorki szm aragdow e, onyksowe, 
am etystow e, rubinow e i inne, tak, 
że możemy w ybierać dowoli. Rów­
nież łączy się między sobą pacior­
ki odm ienne, a w ięc b ia łe  kryszta­
łow e z onyksow em i naprzemian, 
to już zresztą zależy od naszego 
gustu. Najładniej jest jeśli dobie­
ram y paciorki w barw ie odmien­
nej niż toaleta. Białe kryształow e 
paciorki i czarne, szlifowane wielo- 
graniasto  i cudow nie rż irę te  wy­
g lądają ślicznie przy toaletach na 
herbatę, albo wieczorowych.

Przy obecnem  zam iłowaniu do  
połyskliw ych efektów, paciorki 
i koraliki są jedne m z najn iezbęd­
niejszych akce orjów modnej apa­
rycji. NINA.

;— -o  łm.

Nieurodzaj a a ... śledzie.
Złowiono ich w Szwecji o 3 mil 

jony klg. mniej.
W edług w iadom ości, o trzym a­

nych ze Skagenu w Szwecji, szw edz­
ka flota rybacka złow iła w  ciągu 
skończonego w łaśnie sezonu po ło ­
w u śledzi, zaledwie 1,800.000 klg. 
tych ryb, w artości 165.900 koron 
szw ., gdy tym czasem  połów jej 
w roku ubiegłym  w ynosił 5,200.000 
klgr.

Szwedzki w ięc połów  śledzi w 
r. b . dał w yniki bardzo opłakane.

F e l j e to n  ..GaT. P n r .1- z  <1. 8 . 5 . P Z S
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Inwazja Mabpobów.
Dziwiłem  się niemało, że ludzie 

ci tkw ią tam biernie i tyle znoszą 
cierpień, zam iast przejść w nasz 
korytarz, połączony wszak z zbior­
nikiem w ąskim i żelaznymi schod­
kami. N ietrudno przecież było po­
m ieścić ich u nas, gdyż było  nas 
tu najwyżej może dw adzieścia o- 
sób, a nadto inna odnoga koryta­
rza, prow adząca z naszego schro­
niska na zewnątrz, w iodła kilku 
stopniam i kam iennym i do w cale 
obszernej komory, która, sądząc po 
dochodzącym  mnie stam tąd szme­
rze głosów , rówrtież nie m usiała 
być przepełnioną.

W krótce jednak doszedłem  przy­
czyny tego ostracyzm u. Dostrzegłem 
przy słabem  świetle lam py, źe 
kilku naszych ,w spółk>katorów “ 
ustaw iło s ię  na schodkach, nie

W a rs z a w a . 6 maja. (W) P rasa 
łódzka om awia szczegółowo rewi­
zję dokonana w kliszam i i wyda­
wnictwie .R epublik i"  z pow odu, 
iz jeden ze w spólpracow n ków 
adm  nis racji kazał sobie zrobić 
matrycę dw uzłotówki.

„G łos Pol.ki* który pierw szy 
podał notatkę o całej spraw ie, za-

W ieiokrotnie już w skazyw ano 
i-a znaczenie,* jakie m ają Targi 
W schodnie dla unifikacji gospo­
darczej Polski, dla wyrobienia ży­
w ych stosunków  między poszczu­
li ólnemi dzielnicami i s tw o rzen i 
zczasem ąj-ału sam ow ystarczalne­
go gospodarczo organizmu. Samo­
w ystarczalność sama w  sobie n;e' 
może jednak ty ć  jidynem  i wyłacz- 
nem hasłem ekonomiki państwo 
wej, bo jakkolwiek uniezależnia pań 
stwc od obcych i zachowuje bo­
gactwo narodowe w  kraju, nie m o­
że pyć źródłem m ajak u  narodowe­
go. Majątek ten w zrasta  bow-ms 
głównie drogą napływ u z innych 
krajów. W ysuw a się tu zatem pro­
blem handlu zagranicznego, handlu
.eksportowego w  szczególności. By- 
móc wywozić, musi się przede- 
wszysłkient posiadać substia t tego 
eksportu w postaci tow aiów , a na­
stępnie tow ary  te muszą s ta t na 
wyżynie zadania, t y  mogły kon­
kurować z towarem obcym. Do­
broć tcw aru i zależnie od tego 
2 dolność konkurencyjna, to p o d ­
staw ow y element nic tylko handlu 
zagranicznego, ale i w ew nętrzne­
go; coprawda w tym  ostatnim nic. 
co przyttpiona ciami ochronneml, 
łatwością transportu etc.

Polska niewątpliwie tow ary  na 
w yw óz, zarówno surowce, jak i 
fabrykaty produkuje. Jeżeli za t“m 
bilans handlow y przedstaw ia się 
jeszcze gorzej niż w  ubiegłym, to 
główną część winy ldży w tern, 
że towar nasz nie posiada na r y n -

dopuszczając tam tych biedaków  do 
naszego  tunelu. Co więcej, posu­
wali się w swym brutalnym  egoi­
zmie do czynów tak okrutnych i 
nieludzkich, jak  n. p. zepchnięcie 
uderzeniem  pięści i strącenie do 
w ody człow ieka, który usilowa*, 
om ijając schodki żelazne, przedo­
stać się  do nas za pom ocą wińdy, 
służącej zazwyczaj do w yładow y­
wania piasków, nagrom adzonych 
w przew odach. Słyszałem  plusk 
ciała, upadającego w w odę — s y- 
szałem  też w ym ianę pogróżek i 
złorzeczeń pomiędzy grupą naszą, 
a tam tą nieszczęsną, znoszącą mę­
ki piek elne w zaduchu i ciasno­
cie swojego stłoczenia.

Z wstydem przyznaj?, że od­
ruch litości ustąp ił w e mnie po- 
k ó ce m iejsca radosnem u uczuciu, 
że sam  wraz z Z u a n n ą  uszliśm y 
z życiem z grożącej nam już toni, 
Zwróciłem się z podzięką do p; 
Seryiat.

— I ’eż t# z ięczn o śc i winniśmy 
panu, Profesorze, dzięki którem u 
znajdujemy się w tern bezpiecznem

m ieszczą artykuł, w którym  jeszcze 
raz analizuje całe zajście. Spraw a 
p rzedstaw ia mimo wszystko kilka 
punktów  niewyjaśnionych. Urząd 
śledczy łódzki odm ówił wydawni­
ctwu .Republika* w ydania zaśw iad­
czenia, że w czasie rewizji nic po ­
dejrzanego nie znaleziono.

kacb światowych zdolności konku­
rencyjnej P rzyczyn  tego st b a r ­
dzo wieje. Pomińmy tu te, które są 
nieza'cżne od producentów, w y­
wołane warunkami ogólnymi, jak 
brak  pieniądza, wysoka stopa pro­
centowa, zmniejszona wydajność 
pracy itp., a zajmijmy się tylko 
temi, do usunięcia k tó rych  bardzo 
wielo dopomódz mogą Targi W schą 
dnie Nja T argach łatwiej, aniżeli 
gdziekolwiek, istnieje możność po­
równania tow arów  między so o ,. 
przez udział w ystaw ców  zagra­
nicznych producent krajow y ma 
możność zestawienia swych w y- 
lobów  z zagraniczne mi, przez co 
może łatwiej je udoskonalić, zysku­
jąc tern samem zwiększenie szans 
zbytu nie tylko na rynku obcym, 
?le i k 'ajow ym . P rzez poznanie się
! nabycie obcych m aszyn, cel tar. 
zostaje również osiągnięty. Jest to 
iola Targów  w stosunku produ­
centa do prod-Jicenia. niemniej 
doniosłe jest jednak zadanie T ar­
gów w stosunku producenta do* 
konsumenta wzgl. pośrednika. T u ­
taj naoczne zestawienie tow arów  
lepszych i gorszych obok siebie 
• musza tio ulcp-^eń, bo jasnym 
jest, że tow ar lepszy uzyska łat­
wiejszy zbyt.

Wtdzhny zatem, że dla ułatwie­
nia eksportu rola Targów, nazwij­
my ją dydaktyczną, jest bardzo 
ważna.

Niemniej jednak m-olżna produ­
kować towar jakościowo b ez z a ­
rzutu, a dusić się dla braku rynku

ukryciu! Ale jakże się t t J o ,  że 
pan pow rócił?  M ówiono, że p a .1 
wybra? się do M antes do labora- 
torjum Torna ly, następnie, że wy­
nalazłszy sposób w ytępienia m a- 
krobów , przedłożył go pan do 0 - 
cenienia nowemu rząd o w i,.

W szystko to były pogłoski, — 
umyślnie kolportow ane dla u spo­
kojenia um ysłów . Uczony w cale 
nie rus a ł się z Paryża, ale praco­
w ał w swem Iaboratorjum  nad 
sposobem  unieszkodliw ienia po­
tworów. W iadom ość o wynalazku 
rozgłoszono nieco przedw cześnie, 
mimo, że był już wtedy na tropie. 
W m iędzyczasie dopiero u d a łc  mu 
sfę sporządzić na podstaw ie pew ­
nych form uł chemicznych rodzaj 
toksyny, działającej z  niesłychaną 
siłą, takt źe kilka jej kropel zdolne 
były zatruć w odę w Sekwanie na 
przestrzeni całego kilom etra.

I w łaśnie w yszedłszy z labora-; 
torjum, unosił litrową flaszkę sza­
cow nego płynu, chcąc zadać sw ą 
m iksturę m akrobom  w odpow ied­
niej chwili, gdy zaskoczyło go naj­

zbytu S 'an taki, wobec nieuregu­
lowanych stosunków z Rosją so­
wiecka. dotyka Polskę bardzo sil­
nie Tc war nasz na Zachodzie nie 
m ogący równać się z tam tejszym , 
iest do wymagań W schodu, z pr*ed 
.wojennych jeszcze czasów stono­
wany. Targi .Wschodnie mogą rów ­
nież otw orzyć dla naszych produk- 
iów  nowe tereny zbytu . Zadanie 
•.rudne, a je dotychczasowe lezultaty, 
pozwalają mieć nadzieję, że zada­
n e  to  b .dzie  spełnione. Faktem  
j«st coroczny wzmagający się na­
pływ  kupców ze Wschodu. W  r o ­
ku bieżącym, po zeszłorocznej, 
bardzo dla propagandy polskiej 
doniosłej w ystaw ia konstantynopo­
litańskiej, zainteresowanie się Tur­
cji przemysłem polskim bardżo  się 
wzmogło i na V Taigi Wschodnie 
przybędz:e z Turci specjalna w y ­
cieczka handlowa. Jeżeli się zw a­
ży, że Turcja jest dla r.as krajem  
dotąd zupełnie obcym, to fakt ten 
należy uważać za szczery sukoes 
Targów lwowskich. Bliższa nam 
Rumunia już w latach poprze'dnicn 
żyw o interesowała się .Targami 
kupcy rumuńscy na Targi W scho­
dnie siale już zjeżdżają. Nawet da­
leki Fgipt, samorzutnie zgłosił się 
po informacje i bliższe szczegóły o 
Targach. Rosja sowiecka ró w n ik  
uważa Targi za wygodną formę 
w spółpracy gospodarczej, a  czynio­
ne rokrocznie na nich zakupy, do­
sięgające poważnych cyfr, św iad­
czą, i i  i rynek rosyjski jest d'a 
nas dc zdobycia, jeżeli potrafimy 
dostosować się do nowych wa­
runków.

W  ostatnich czasach depesze 
coraz częściej donoszą o dużych 
zakupach, czynionych przez m isi; 
sowiecką w W arszawie. Śmiało 
można przypuszczać, że transakcje 
te idące w miliony, są początkiem 
nowej fazy handlu z Rosją sowie­
cką, k tóra nada mu należną z racji 
położenia geograficznego am plitu­
dę. W  tem świetle zbliżające si; M 
Targi W-.chodnie zapowiadają się 
j'ako doniosła manifestacja naszego 
przemysłu.

Daj gro^z na cela

Tewarzgstwa SzHiłg Lndawel.
ście potw orów . Przerażony, nie 
nam yśając  się wiele, rzucił się w 
przypadkow o otw arty w ylot ka­
nału.

— A wiecie państw o, komu 
miałem zaszczyt służyć rów nocze­
śn ie  pom ocą w schronieniu się tu 
wraz ze mną?,.. Dawnej i zawsze 
dla mnie łaskaw ej przyjaciółce, 
pani baronow ej d ’Unies, której 
pozwalam sobie w tych niezwyk­
łych w arunkach przedstaw ić p. Zu­
zannę Vemet i jej narzeczonego, 
p. Jana Górard.

Zuzanna podniosła  się by ła  z 
ziemi w pierw  jeszcze i zbliżyła się 
do nas słuchając słów uczonego. 
Rzuciwszy okiem na zbaw czą bu­
telkę, zadem onstrow aną nam rów ­
nocześnie przez p. S e iv ia ł, zw róci­
liśmy się z ukłonem ku damie, 
której przedstaw iał on nas w tej 
chwili. Ale — praw dziw ie —  za­
wahaliśm y się zrazu.

C. d. a.

Eksportowe znaczenie Targów Wschodnich.
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Ze sp o rtu .
„Spoitu' nr, 133 okazał się i zaw iera  

obok ciekawych artykułów, i listów  do­
skonała karykaturę zarządzeń LZ> 'PN, 
bogaty, dział spratwpzauiwczy, kolarski, 
lekkoatletyczny itd.

jutrzenka krakowska rozegra zaw o­
dy z Czarnym; i Masmoneą. P iorw sze  
.spotkanie cdbędz.e się w  sobotę o  godz. 
5 na boisku tiasmonei. przeciwnikiem dru 
żyny krakowskiej będą Czarn;. ,W. dnu- 
grai dniu również boisko Hasinonci o go­
dzinie 5 zm ierzy się Jutrzenka z  Hasmo- 
neą.- Ze w zględu na rywalizację panu­
jącą pomiędzy L w ow em  a Krakowem, 
b„dą zawody pow yższe liśeijallco mierni­
kiem chw ilow ego stosurku s:J.

Oficiaine otw arcie sezonu kOjarsKiego 
w e Lwdv.de nastąp; dnia lu. m ak. LTK. 
i M. zapiasca w szysdue kluby, sekcje 
kolarskie i l ie s to w -r z y s z m e  osoby do 
wzięcia ud-sału w raidzie kol ars kam, 
któi y  przejfdzie trójkam, przez uiice 
Lw ow a. Zbiórka dla cyklistów na pl. 
Sw . Ducha o godz. 8 rano, m otorzystów  
przea-9-tą i,a ul. Piefcarsk.ej obok ko­
ścioła Zm atwychwstańców.

Kczwój sportu tennisowego w e L w o. 
w ie. Już w ubiegłym noku dał się zauwą 
żyć w rritście r.aszem w d rożon y  ruch 
tenrusowy. w  tym roku zainteresowanie, 
się ttnnjsęm objawią się jeszcze silniej. 
Mimo początku sezonu są w szytkie kor­
ty  przepełnione, a liczba chętnych w zra­
sta z dniu na dzień. Kwestja malej ilo­
ści placów, trnuśsowycn staje się już 
dzisiaj piekącą to też kluby i tow arzy­
stw a uczynią dobrze, jeśk już dzisiaj zai 
mą się iniii.nzywłiiej pow yższą  sprawą.

M aieszce zaczyna s ;ę v lwowskim  
sporcie objawiać dążność do w sztch -  
strcnnjośd. Piłka nożna dzierżąca od 
szeregu lat ikcpodza jliae hegemonję, 
wprawdzie : nadal ciszy  się największą 
pojHtaiinoścaą, jednak stwierdzić w ypa­
da. iż daje się w e  L w ow ie zauważyć  
.wzmożone zajtrteresowanńe dla innych 
gałęzi sportowych. Obok tennisu wzma­
ga się ruch lekkoatletyczny i kolarski.

Pogoń ukarana grzyw ną 100 zł. Jak 
z ostatniego kóiWtóikatu W . Ci. ; D. wy*  
nika, został LKS. Pogoń ukarany za nie- 
sportew e zajścia, jakie miały miejsce na 
bmskii po zawodach Makoah—Pogoń, 
grzywną w ysokości 100 z i, i zagrożeniem  
stosowania kar jak naj ostrze jszy cli w, 
r a z e  pow tórzona s:ę pobołrych w y ­
padków.

L w cw ski Okr. /w 'ązeir Pływ acki ma
pow stać w  bieżącym sezonie z inicjaty­
wy referenta sportu pływackiego p. I. 
Kucnara. Posiedzenie informacyjne dla 
przedstawić,ełi klubów lw ow skiego o- 
kręgu, posiadających w  sw e.n łonie sek­
cje pływackie, odbędzie się w e  czwar­
tek, 7. fcui. o  ogdz. 20-tej w lokalu AZS. 
(ul. Łozińskiego 7).

W  Pradze odbyło się w sobotę inte- 
sujące spoifikame PFG.—Slavia. Zawody 
p ow yższe zakończyły się po interesują­
cej w alce wynikiem remisowym 2 : 2.

Turniej rasy ti pańskiej, projektowa­
ny przez Francji; me aujdde do skutku, 
z powodu odmownego stanowiska  
WTich. !' '

Mistrzem Beleil został Berscnoot A". 
C., osiągając w  26 giach 40 punktów. 
Na drugiem miejscu tabeli znalazł się A. 
Ci Antwerpia. N. S.

.o— -1 v
Ż ycie  gospodarcze.

GIEIDA WIEDEŃSKA.
Wiedeń, 6 maja (Tel. G. P.) Dolary 

70590; marka niein. 16805; amąte.skie 
3439; irancusikae 3704: w łoskie 29U ; ju­
gosłowiańskie 1141: polskie 13550; wę­
gierskie 9965; czeskie 2099.

i AKCJE.
ZleJetiiewsK'' IIP. Karpaty 123; Gnłicja 
1000; Scbodmra 152; Siersza 45 • pół; 
F.ank Hipoteczny 7200; Kompas 1f>3; 
jPortland cement 284; Lumen 57*5C; Nafta 
740; M rażnaa 43: Tepege 17J50; Bro­
w a ry  iw ow skie i09. »

GIEŁDA 7URYĆHSKA'.
Zury th. 6. maja. (TeŁ G. P.) Paryż 

27 07: Londyn 25.09; N owy Jork 517.1; 
Belgia 26.15; W1 icby 21.26; Hoi mdja 

,207.n5; Berhn 123.1; Wiedeń 7>S0: %aga 
,15.37 i pół; W arszaw a 99.60; Budapeszt 
0.72.6; Bukareszt 2.56.

Giełda lw ow ska.
SPRAWOZDANIE GIFŁDOWŁ, 

L w ów , 6 maja.
Z akcji niekotowanych potaniały: 

Jaworzno na 12 95 (wczoraj I3-10), 
L?n na 0"25, Olitusz 0 94, pożarem 
notowano Radziwiłła 1"6 5 .— Oazy 
wschodnie od dłuższego czasu w 
zan edbaniu. Ruch podobnie jak w 
dniach ubiegłych, bardzo słaby.

Kursa akcji kołowanych naogół 
niezmięnione. Obroty skromne, przy 
niewielkiem zapotrzebowaniu. To­
waru również mało. Lekko obniżyły 
się : Chodorów (3 75); Zieten ewski 
11 00.

Z akcji handlowych noow ano 
Tehate 1 '45— 1*50, z papierów pro­
centowych kupowano 4% , T. K. 
Ziemskie po 1 17, 4 V» % P J 1 *25. 
Tendencja utrzynrna. Usposobienie 
wyczekujące. Obroty w wa utach 
słabe. Ku sa bez zmiany. Dolary 5*18.

" o b r o t y  w  a k c j a c h  n ie k o - 
TOWANYCŁ

Lwów 0 maja.
Gazy zachodnie 2 00. Jaworzno 

(23) 130U, 12 §5 (drobfló) 13-10.
Len 0-25. Olkusz 0"95, 0‘94. Ra­
dziwiłł 165.

O.BRCTY W AKCJACH.
L w ów , 6 maja.

Hipoteczny 0  49, 0"50, Przem y­
słow y 0 26, 0  27, Browary 7 40, 
750, Chodorów 3-80, 3 75 Chybie 
420, 425 , Gazolina l bO, 165, Pa­

ro v. ozy 0-ee, 0 6 7 , Fol. Nafta 038, 
Siersza g. 3 40, Z ie le n ie w sk i 1100, 
Tehate 1-50 1-45, 4% TKZ 117, 
4 ’Ą °/# TKZ 1 2 5 .

Giełda zb o żo w a .
Lw ów , 6 maja.

Skromne transakcje w obrocie 
pozagiełdowym w jęczmieniu i ow ­
sie woiytiskiem. Podaż w życie pro­
weniencji węgiers iej o v adze 72 73 
loco Lwów zł. 36'20 gr. Tendencja 
utr.ymana. Usposobienie mdłe.

O broty p ryw a tn e .
L w ó w , 7 maja.

W czoraj tendencja chwie na. — 
O brót średni.

Dolary amur. 5*18 do 5-1 8 ł/4, 
doi. kanadyjskie 5-15 do 
Irororiy czeskie 0*15 a/j do 0 -15* g, 
leje G 02 »/3 de 0 '02i 'r . m H H  franc
0-27 do 0-27 V, 
1 0 0  do 1*0 1 ,

frank szwajcarski 
iuntj szterl 24 60

i 5 0 0 1 a 100  
z t de  0  0C zł. 

1 lys. 0  00 do 0-0C zi. 
iya. stare za 1 tyj. 

korony atstr. za

do 2 4 7 0 , Rubla 
Ł3 I  tVSi 3-00 
dronne za* 
niemieckie 
C 00  do 0-00 gr., 
fy s. 0 C0 do 0-00 gr.

Ztottt 20 k o t 21*75 do 21-85 
?.G frank. 19 70  do 19 80  20 marki 
24 75  do 24  8 5 > 10 rubli 25 93  4o 
S7*05  g t  

Srebro, kor. ai str 0-43 —  0 -4 3 1/,, 
5 -kor. austr. 2 27'— 2 2 8 , floreny 
M 7 — ł*!S, srebr. ruble 1-8C.— 1*84 
kopiejki za rubel 0 8 0 —0 -82 .

Ceduła giełdy lwowskiej z  dnia 6 m aja 1925.

Vartoś''
nomin.

D y w id e n d a

1923 1924

Mkp. Mkp.

280 140 _
28C 130 15000

JOGO 500 _
280 184 2800
280 140 5600
280 140 7800
280 130 9000

1000 —
28 J 84 15000
280 84 ___

1000 6( 100000
50u — 5000

1000 C5C —
500 2000 —

1000 3000 25 gr
1000 8000 BO g il
1000 800 30000
1000 1000 2000

140 14000 140
140 600 —

1000 ___ —
140 600 —

'140 18000 --
280 200 5000

5000 15000 —
1000 3U0 10500

__ —

1000 4000 —
500 750 4*r
500 200 1000

, 350 175 —

1000 500 7550
500 350 20000
500 400 —

10000 2500 —
140 280 —

500 300 360
200 140 —

140 .TO —
280 750 ■—

3000 1800
700 700 20000

1000 350 —
140 280 —

500 1000 —
„1000 1070 —
’ 140 0" —

500 a j ' 1500
1000 520 45000
1000 •210 —

140 240 4500
600 300 —

Akcje
; kuponem 61eiącym

Bank Związkowy 
Bank hipoteczny. 
Bank haadl. po^bl 
Bank KomerciatL 
Bank Małopolski 
Bank powr -  kred. 
Bank Przem ysłów  
Bank h o in ic z y . 
Bank Ziem. kred 
Bank Zej aełny . 
Zw Sp.Z. w Poz. 
Agrocbemia . .  
Bracia Biskupscy 
Browary .  . 
Ghodomw . .
Chybie .  .  . 
Cegielski .  .  
Cirfeidw . .  .  
Fabr. Lokomotye 
Gafota . .  .  
Galicja . .  .  
Gazolina .  .  
Górka. . . .  
Faipaliń . . .  
.(raku .  .  .  
Marynia . .  .
I ‘emojowski 
„Nitrat* Zatż eh. 
Oikos . . . .  
Parowozy . .  
Pezet . . . .  
Pocisk . .  .
PoT ‘wie . .  .  
Poła1.a u.>»ta . . . 
Polskie T cw . Bud. 
i^otpga . .  .  
Rakszawa . .  
Rohn Zieliński 
Siersza elektr. 
Siersza <$óm. . 
Spół. W ydawnicza 
"tehate . .  . 
Teppge .  .  .  
Tespy . . . .  
Trzcblnlił .  . 
Ursus . . . .  
Zieleniewski . 
Impez . . . .  
Polski Glob .  
Poibał
Polsot. . . .
1 o ln n . . . .
WłwhI ...............
kok Hurtownia S, A,

6 maja

płac* żądają Iransakcjazł 1 er zł er

— 4S — 51 0*49—0*50
— — — — —
— — — — —
— — — — —
— — — —. —
— 25 — 26 C *26-0-27

— — — —
— — — — —
— — — — —
— — — — —
— - — — —
— — — — —
7 33 7 60 T 40 -7*50
3 70 3 85 3*75 - 3  80
4 15 4 30 4-20-4*25

— —. — — —
— — — — —
— — . — — —

, — — — — —
— — — —

1 55 1 70 160  -1*65
— — — • — —

— — — —

— — — — —
— — — —

— — — — —

— — — — — •

— ___ ■ — — —

— 55 — 68 0*66—0*67
■ — — — — *

— — — — —

— — — ___ —

— 37 — 39 0-38
— — — — —

— — — — —

— - — — —
— — — — —
— — — ___ —

3 3* 3 45 3*40
* _ — . — — -

1 40 1 55 1-45-1-50
- — — —

— - — — —
. . . - — — —

— _  . — — —

10 85 U 15 11*00 .

— — — — —

— — — — —

— - — - —  -
— — — — —

— — — — _

— — — — _
_ _ “** — — —

C e Ł O S Z E K IA .
I Khuka i wychowania ]

KURSY HANDLOWE IJ.s HIRGCHi- 
PRUNGA li

uł. Łyrzakuwska 34, Teł 2 6 -7 8  
przyjnnją W PiSY na pięaemiesięezuc' 
kuruy księgowości kupieck.e; i u anko  
wej da dma 14-go maja 1925. P-sanie 
ria maszynach. _________________  2641-3

K u r s  k r o j u  3 s z y c E a  w O d­
dzielę T echniczno-P rzem ysłow ym  
Izby handlow ej i Przemysłowej ul 
B oularda 5, rozp czyna się 4. b. m.

W pisy przyjmuje się do 10. b. m.
2616

I Posady l praca ]
BIURO NIEMCZYNOWSKIEJ, LW OW . 

piać Akademicki 3, Telefon 1361. poleca
zdclne siły  nauczycielskie, kancelaryj­
ne, handlowe. Francuzka, Niemki, pie­
lęgniarki niemowląt, froeblanki, za- 
rządczynie. kuchmistrzów, cukierni­
ków . kucharki, lokai, służbę w szyst­
kich zaw rd ćw , oficjalistów rolnych, 
lasowycli. 2539-5

POSZUKUJĘ UORzELNIKA kawalera, 
któryby prowadził też k's ęgj sosj>o- 
darcze i kasę. Posada do objęcia za­
raz. Zgłoszeuia z podaniem warunków, 
I "dpisami św iadJctw , których nte 
zw rócę. N ;enwzgilędav>ne p ozostałą  
bee copow iedzi. Roman Czaykowskr, 
Kamionka W ołoska. 2636-3

BI JkO TRĄCY DĄBROWSKIEJ. L ^ 6w  
Rynek 29 Poleca doborową służbę:: 
dworską, m .astową. sezemową, ka­
wiarnianą, restauracyjną, hotelową, 
sklepową, 2630-4

■M ie szka n o  lokale, sklepy 1
LOKAL PPZLM YSŁOWY 5 ubSkacyj w  

centrum miasta wynajmie Ajer.cja. 
Chorążczyzna 27. Telefon 16-22. 2611..4

POKÓJ na biuro w śródmieściu poszu­
kuję. Zgłoszenia pod „Korzystne '1 io  
Adm.

POSZUKUJĘ pokoju przyzw oicie ume. 
blc*wai*e£o z liekirępujacen wejściem  
spokojny mężczyzna na s+anowisku. 
Czynsz do 100 zł. miesięcznie. Łaska­
w e  o f e t y  proszę składać do Admini­
stracji Gazety Porannej — Sena+orsk i 
6. po<f‘ T. K. ' ______ 2524

DWA POKOJE NA BIURO W ŚRÓD­
MIEŚCIU poszukuje się, Zgłoszenia) 
Adm. Senatorska 6,

I Kupno, sp rre d a i, zam iana I
OKAZJA. Sprzedam pół wiill na l i s t o ­

pada. 3 p koję wolne, Parcela Nabie- 
laka Wiadomość Asnyka 4 sklep 
9— 11 3—5. 2645

pneumatyki
p o  c en a ch  fabryczny®*) 

p o l e c a ,  i j *

W itold  Tran da
Lwów, Podleskiego 2.

WYŁĄCZNE zastępstw o aiiigielskiei fa- 
bryki motocyKli i rowerów, Ru>tge- 
V hiiworth zawiadamia swo-ch klien­
tów  o nadejściu transnortu rowerów  
i-Lyalecąr“ Romanowlcza 9. 2541 2

HfllTiffllE] ka, dywany, ehodnbl, firanki 
kapy, bieliznę, sienniki — poleca

KA2. SKIBIŃSKI, Lwów, ul. Kopernika 4
tolkc naprzeciw Szkowrona- 2283

RQWER „Waffeira«f“, cł-irmonja dwu_ 
izędów ka l ume rzeczy tanio do sprze- 
daiKa. V5na nomość Kochanowskiego 89 
L. Bryliński, oć 2 —5 pop. 2603

FORTFPlA^Y, pćanina, fisharmonie, 
sprzedać kupuje, mienia tylko g o tó w , 
ką. Hamak, Pańska 21. 2567-5
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S a m o c h ó d  MATHIS 6/15 HP.
dw uosobow y sportowego typu, n-ć gu­
mach ba'onowych, oświetlenie : star. 
‘cr elektryczne, mato używany sprre- 
tt, za 700 dolarów, „CYCLECAR" Ro- 
m aiow iasa 0. 2621

1 Rozmaita ]
ODDAM w  dzierżawę trzysta dwadzie­

ścia morgów- KHarskii, Lwów Kurko­
w a 25, przyjmuje 4—5. H64-1-3

I. E l n ISKO o tck  Skołego z utrzyma­
ł e m  od 3—-fi zt. dziemre. Zgłoszenia 
Ropicka, Z iekoa 17. 2632

L1CYTACIA z i^owodu działów domu 
w e L w o w b  Aiiadoiiiicka 20 droga o-' 
ten  pisemnych dn Tow arzystw a Kre­
dytow ego Miejskiego, Poznań pl. W ol­
ności 14. Najniższa, cena iow n ow ar. 
tość csiem naśa tysięcy dolarów. 
Część cxny najwyżo, 1 3  może pozo­
stać ra hipotece Pizoz trzy w zględnie 
sześć miesaę<.y za OiAnOcentcwaniein 24 
rocznie. Dom cbejrzeć mcrzna za po­

rozumieniem się z administratorem Roz 
patrzenie <łert nastąpi 15. maja 1925. 
Koimrakt za warty będzie we L w ow ie. 

________ ___________________________2-;09— 3

MEBLE w yrobu Stolarzy L w otysk cli: 
sypialnie, jadalnie, urządzenia salono­
w e, biuiuw e i kuchenne, kluby, u fo -  
n.atóu i1 kaiiapt:i rozkładane półeca  
Miejska W ystaw a plac Halicki 10, pa­
łac BSesładectóch. 2475

FORT! PIANY. Pianina. Fisharmonia Na 
raty. Cetnfi.i do dj sp ożyc i. Lwów. 
Kopernika ld. Tcl. 20 - 45. K. Kaim i 
Syn. l96t*-60

nowe, typu 
„ S a « k (<PŁUGI

w większej-ilości do sprzedania.
W iadom ość: „PION", Lwów, 

Lwowska 48. TeL 4-78. 1965

REALNOŚĆ PRZEMYSŁOWA 
cała wolna, uwuircniowa, przy dworcu 
kniejowym i przystanku tramw- z mie­
szkaniem 2 pokoje, kuchnia, lokale prze­
m ysłow e 13X5 i 6 X 5  m z dużym pla­
cem wodociąg, św iatło, motor elektry­
czny do wynajęcia. Z gkszcn  a: Biuro 
Briicka. Lwów. w  Kościuszki 2 pod 
„Tysiąc**. 2.*2?2

r
damskie i męskie.
i* s  J .  K A T Z ,

L w ó w ,  F r e d r y  O .

Z a k l  ad; d e n t y s t y c z n y

D r a  M . W I K T O R A
P lac A kad em ick i 1. 2513

Tin C T H lilS R ?  L w ów , S ło w a c k ie g o  4 
U l .  1 .i S 1 . U naprzeciw  gł. poczty) 
Specjalista eh. rob skórnych, wenerycznych, 
i kosmet, b. Sekunćarjui. > szpitala powsz- 
podjął po wyzdrowieniu ordynację. Leczenia 
plam, brodawek, w łosów  ehL  ro lilą  i 
lampą kwarcową. Telefon 16—61. 2 18

Pod korzystnemi 
I l l U l n U U  warunkami obją-
ZEGARKI łem . sprzeda że-

t l T P  garków tej słynnej
c - L O  i  L  fabryki Szwajcarskie].

Udzielam spłat ratalnych w okresie 
6 m iesięcznym . Z poważaniem

M A R Y A N  D A JEW S K I
LWÓW, AKADEMICKA 2 0 .

Niem irów -Zdrój.
Willa „Przyjaźń"

w najpięknisjszem położeniu leśnem, 
pokoie duże, słoneczne, werandy, 
pierwszorzędne wykwintne utrzyma­
nie, ceny przystępne, — w 1. i 3. 

sezonie 20%  taniej.
Zgłoszenia do 10- maja Zielona 32, II. p., 

drzwi 8, od 2 —4, później na miejscu. 2631

-— R Y Ż — -
z nowych zbiorów

w sgonow o, prom pt i na z a ła ­
dowanie późniejsze? Hamburga, 

Gdańska, Królewca i Rygi.

0LIW EHBQNS0JJt“
w  b a ń k a c h  i b e c z k a c h

i inne towary kolonialne
na bard zo  d o g o d n y ch  w arunk ach  

o f e r u j e :  2634

O d d z i a ł :

L w ó w , Podleskiego 7 ,

Sertnacia *Haam atm
SRfcfiD

M Y C Z I I Y

V I0 LIN  i T IS S E R  Bernsteina 1.

NA
RATY!

NA
RATY!

2574

Colo
Diesel

Od 5 Rita
Bez U ip n a r i

BteHr Ecnr
G en an lny  z; st. na 

Polskę

„W ulkan"
Sp. z o p I w ów, 
Pabai Mikolascha. 

Tel. 115.

Firma

Mm  H A L S K I
Lwów, Sobieskiego 3

OBNIŻYŁA CENY WSZYSTKICH 
TOWARÓW od 10 do 15

T637

Poleca: Narzędzia gospodarcze: łopaty , grabie, 
w id ły , motyki, noże ogrodnicze, piłki, seka­
tory itd. — W irówki szwedzkie Dumo i D iabolo, 
Okucia bu owiane. — Narzędzia rzemieślnicze

MASZYNA- 
DRUKARSKA
z fabryki w Augsburgu, 
format 57/84, w bardzo do­
brym stanie, popęd elek­
tryczny luo na korną, zaraz 

do sprzedania.
Bliższa wiadomość,
„ I »  I  O  I f “  

Lwów, L w ow ska 48 .
T e ł.  4 -7 6 .

OGŁOSZENIE.
I  eon Kaz*m!erz 2 im. syn ..jsużonków, 

Chaima E rschnlana i Blitny Flinieiisieiii,
ur. w roku 1874 w  Stryhańoa :h, rewi­
dent kolei państwowych w  Chyrowie 
zamieszkały, wniósł piośbę c zezw ole­
nie na zmianę nazwiska roćow tgo  
Hfrschkiau na nazw isko ..Jcdiewsbi'*.

W oiswództ-wo w? L w ow ie podaje 
pow yższą prośbę do powszechnej wia­
domości z uaamiemen-em, że  w myśl 
ait. 4 ustaw y z  dnia 2 i października 
1919 reku Dz. U. Rp, Nr. R3 poz. 458 
w olno przeciw jej uwzględmeriiij zgioiJć 
do M iirsterstwa spraw wewnętrznych  
zarzuty, które podać należy do Woje­
w ództw a w e Lw ow ie w przeciągu dni 
90 od dnia ogłoszenia w  Monitorze Pol- 
sk!m“, które równocześnie zarrądza się.

W e L w ow ie dnia 27. k w ietn a  1925.
2628 Za W ojewodę: Friedlierg w r.

Udoskonalone m aszyny do wyrobu:
LV\  DACHÓWKI CCM EM OW E] ,
E '  PUSTAKÓW BETONOWYCH

„CEMBROWINY STUDZIENNEJ, RUł« SŁUPÓW i inn.
poleca 2 .2 ]

Fltflla ffi-fl! RZEWUSKI i S-ka.
W a r s z a w  i, h i . O r d y n a c k a  1. tel. 28-95. 

Źródło poważnych zysków  dla przedsiębiorczy co jednostek

O G ŁO S Z E N IE .
Z atiiem j .  w rześnia b r. otwarłem  zostanie koncesjonowana pry­

watne Seminarjum nauczycielskie koedukacyjne (męskie i żeńskie.) z klasą 
przygotow aw czą i pierw szym  kursem w Cieszanow ie (slacjakoi. Lubaczów).

W pisy do zakładu od o ęaą  s ę  w dniach od 29. czerwca do 1. IipcŁ 
i 29. i 30 sierpnia b. r., w tych sam ych dniach odbędę się egzam ina wetępne.

W pisow e wynosi 10 zł., zaś ta^sa egzam inacyjna 5 z ł ,  którą w razie 
niezdania egzaminu zw raca się.

Przy Sem inarjum  zostaje otwartym internat d la uczennic z pomie­
szczeniem  na razie dla 20 uczennic z catem utrzymaniem.

Podania o przyjęcie do sem iuarjum  i do internatu należy wnosić 
ustnie luo pisemnie na ręce prezesa komitetu sem inarjalnego Dra Kari- 
mierz?. Zaleskiego w  Cieszanowie.

Cieszanów, dnia 1. maia 1925. P rezes kom itetu.
2585 Ik r . Z a le s k i .

L. 6/25.

Konkurs.
Cieszanów, unia 1. maja 1925.

Dyrekcja konces. pryw. Seminarjum nauczycielskiego koeduka­
cyjnego w Cieszanowie (województwo lwowskie) rozpisuje niniej- 

szem konkurs na posadę nauczycieli:
a) matematyki i fizyki,
b) języka polskiego i historji.
Do^ posady tej przywiązane są  pobory służbow e równe poborom nauczyciel­

skim w  Zakładach państwowych za przepisaną iiosć godzin nauki — prócz tyci 
wynagrodzenie w edle umowy za inne czynności w ych o . awcze.

Podania należycie udokumentowane o nadań’ posady w nosić n a ie iy  na ręce 
DyrekCji_ zakładu do dnia lipca b. r. P ierw szeństw o w  neysfcanin posady będą 
m iały si'y  z pełnemi kwalifikacjami i odbytą praktyką nauczycielską.

Pom ieszkanie zapewnione.
2556 .  D y r e k e j a .

CENY OGŁOSZENI 
2i wiem i aapiJtowY mRmołrawm 

Her. 30 u n )  orłoe -oalj zwykle 4 , 
kotem K  p ,  za t, d L
wrowy (cmr. 64 mm.) n idesłsw  I ao> 
rrfoe) 30 cr., aa wiersz 1-szpalt, jp l 
rtrowy (szer. '60 mm.) po krmrioa

paski [ tnseraty na stro ich tetó tow łdi 
85 gr„ za wiersz 1-w p ili nriUcuetruwy 
(szer. 60 mm.) w tekśris l\auj/kt, *r>
pertłwr, U  ekonoauczny W 1 A. p ,
za iw te m  ) -szpalt ntpi> e t o« i  %Bttn 
60 moi.) na pierwszej gtroafa dl MW 
erobne ogłoszenia za słowo 6 gr. <kfr-

bne ogłoszenia kamo I sprzedał er ste— 
,wo t  nr, -robt ogłoszenia maUywu-  
nłahie, koresponden ê prmwatno sal afe> 
wp U  nr. d i potrzebującjnch pn,c« tah 
PulfiN i  gr„ cali słroba uzlośzedanne 
_35 u - poL, cała stronu (c&stow*; IM 
zŁ poł.. u l?  struua pod uagiówldeai

( rsa) 571 z/, poL — Ogł&szeafc r»  
niejsoowc 30* droższe, —. O ipM %  
Łafaiijoścl za teraanowyi brak alei p n łfr  
inujemy, M Porta przekazów ma oaedN 
kujemy. — «-- j»_. Komom* octam* 
u we są podzHtoos aa 8 iamdmfa^aNl 
tekstowe na 4 laun (szpaltyl, 1

*- D iu k a m i Lp. A k c. W yd . p a d Piłjfckic-.ii w e  L w e w  . .  ..a ie zy ta d d  p o c z to w ą  o p ła co n o  ry cza łto m . O d p o w ie d z ia ln y  recU N krjaa M ac/u isk l.


